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Obawy1 W PttW  wszechpjlsaie.
Z pow oda zamieszczonego w Nr.

18E „Słowa Polskiego* artykułu p. t.
„Namiestnik, czy dr Bobrzyński ?"
1 korespondencyi wiedeńskiej p. t.
„Naiwność wyborcza" — otrzymuje­
my z kraju następujący artykuł:

Pragniemy zwrócić uwagę smakoszów politycz­
nych, tudzież ludzi, mających zrozumienie dla pro­
duktów humorystycznych, na Nr. 185 „Słowa 
Polskiego" z 21 kwietnia b. r. Radzimy zaopa­
trzyć się w ten numer póki czas, o ile zapas 
starczy. Jakkolwiek bowiem organ m,Bistra Głą- 
bihstiego w czasach przedwyborczych dostarczy 
swoim czytelnikom niejednego arcydzieła liryki 
politycznej, to jeanak numer powyższy jest z roz­
maitych powodów unikatem. Numer ten przy- 
Juiósł dwa artykuły — jeden pod tytułem; „Na­
miestnik —  czy dr Bobrzyński"; drugi nosi ty­
tuł: „Naiwności wyborcze". Pierwszy napisany 
jest przez nieznanego ideologa stronnictwa, któ­
ry popadł w trans patryotycsny i produkuje ewo- 
lucye ciała astralnego partyi — jej nagiej du­
szy; drugi pouhodzi z pod pióra wiedeńskiego 
korespondenta-realisty i eskontera stronnictwa 
p. (A,), który nagą duszę zsubstaneyonował i 
pokazuje ją na półmisku. Oba artykuły wywo- 
*ane zostały plotką dziennikarską o jakimś blo­
ku wyborczym, utworzonym za sprawą i pod 
patronatem namiestnika Dobrzyńskiego, który 
ma mieć rzekomo na celu zniszczenie partyi 
narodowo-demokratyc7nej.

Ideolog partyi stara się w prześlicznych zwro­
tach stylistycznych stworzyć dla psychiatry 
klasyczny przykład zDiorowej paranoji —  czyli 
obłędu wielkości. Zwraca więc przedewszystk.em 
uwagę namiestnika, żeby nie ważył się przed­
siębrać czegokolwiek przeciw stronnictwu, gdyż 
to sprzeciwiałoby się planom korony (lekka alu- 
zya do pewnych traktatów dynastyczno-dyplo- 
matvcznycń, zawartych przez p. Grabskiego) 
podkreśla, że racy a stanu partyi porozumiała 
się już z austryacką racyą staną i maszerują 
wspólnie do wieikicn celów. Paranojik wszech­
polski odkrywa dalej, że Galicya była już „na 
drodze do bankructwa politycznego", że Austryi 
groziła już tuj— taj katastrofa, że jednak stał 
gi£ eudćw-cud: na arenę wszechświatową wstą­
p ić  W tei kryfcpgnni ^ w ili  Dar jdowa-ćemo-
kracya, będąca „historycznem dobrodziejstwem 
kraju"; wody spienione zaczęły opadać s oka 
zała się tęcza, jako arka przymierza, a Austrya 
tak dalece przyszła do siebie, że buduje sobie 
nawet dreadnoughty! Wszechpolacy odegrali więc 
wobei- Austryi rolę Mikołaja z czasów rewulu- 
cyi węgierskiej. Pomijamy dalsze euspektoracye 
z dziedziny liryki, nastrojonej na ton minoro­
wy, „gorzkich żalów".

Te objawienia mistyka i ideologa wszechpol­
skiego byłyby tylko zaostrzeniem dawnego pro­
cesu paranoicznego i przedstawiałyby, co naj­
wyżej, ważny dokument dla psycnopatoioga

Drugi artykuł, pióra wiedeńskiego korespon­
denta (A), realisty partyi, jest jednak znako­
mitą interpretacyą powyższej wizyi nagiej duszy 
wszechpolskiej: p. (A.) żyje w Wiedniu; zada­
niem jego jest skonfekeyonowanie dla celów 
handlowych wartości astralnych, wytworzonych 
W kraju frazeologią narodowo-demokratyczną. 
Historyczne dobrodziejstwo kraju „narodowa 
opium", która uratowała Galicyę przed bankru- 
ętwem. a Austryę przed katastrofą, są to pro­
duktu, przeznaczone dla utrzymania w stanie 
transu fanatyków i lunatyków narodowej demo- 
kracyi; na Wiedeń potrzeba karmy realniejszej. 
F (A) nadyma więc płuca i woła wielkim glo­
bem „Polizei! Bienertbl". A  wiec naprzód de- 
nuncyacya. „Namiestnik czyni staranie o dopro­
wadzenie do skutku koalicyi frakcyjnej, której 
część olbrzymia wcale się nie tai z uczuciami 
wrogiumi dla gabinetu barona Bienertha". Da­
lej podrażnienie miłości własnej bar Bienertha.

A  więc skarga pod adresem Bienertha 
„Eksellencyo, dr Bobrzyński pana nie słucha, 
on, który jako namiestnik musi się ściśle sto­
sować do zleceń prezesa ministrów, on polity- 
kuje na własną rękę!". E.konter partyi jest 
tak dalece zatrwożony o swój byt, tak mu za­
czyna być ciasno i goiąco, że zs pominą o tern, 
ił jeinym z postulatów narodowych polityki 
polskiej w Galicyi było i jesl uposażenie na­
miestnika galicyjskiego w pewną autonomię i 
w pewną niezawisłość wobec każdoczesnego 
rządu. Eskonter staje nicledwie na jednej linii 
z Ukraińcami, którzy domagają się powołama 
urzędnika i nikogo więcej, tylko urzędnika, na 
szefa administracyi kraju. Realna dusza wszech 
poiska cytuje nam namiestników w obu arcy- 
csięstwacii austryackich, namiestnika Tyroiu, 

Tryestu, Pooizeżai Dalmasyi, jako wzór dosko 
nałości... Mała uwaga. Gdyby istniała u na? 
istotnie dobizG zorganizowana, czuła i czujna 
o.ninia publiczna, to za takie euuncyacye sta 
wiałoby się pod mur...

A teraz kilka słów o tem —  w jakim celu 
napisane zostały artykuły powyższe, których 
treść i ton zdradzają wprost szał strachu.

Wszechpolacy są dziś partya rządową, mają 
władzę, tego nie można zaprzeczyć; są wpraw­
dzie potworkiem politycznym, c. k. Wszechpola 
kurni, ale przyznać i uznać naieży, że są jedy- 
nem stronnictwem polakiem, zasiąpionem w rzą­
dzie, w rządzie energicznym, posługujrcym się 
dyktaturą § 14. Wybory parlamentarne — wy­
bory powszechnego glosowania, mogą przynieść 
im katastroie. To towarzystwo zorganizowanego 
terroru umieło kilkuletnimi praktykami wzbu­
dzić do siebie tak powszechną nieufność, że

niema partyi politycznej, któraby nie odnosiła 
się do niego z mniejszą lub większą nieufno­
ścią. Nieufność ta manifestuje się u stronnictw 
termometrem ich temperamentu, a więc wybucha 
jasnym ogniem nienawiści —  u ludowców, a 
lekką, maskowaną doorem wychowaniom, odrazą 
u konserwatystów. Pierwsi rzucają się na nich 
z bojowym okrzykiem, drudzy odwracają się do 
nich —  tyłem.

Jest rzeczą wykluczoną, żeby namiestnik mógł 
zawierać jakikolwiek blok wyborczy na szkodę 
stronnictwa rządowego. Dr Bobrzyński złożył 
tak świetne egzaminy administracyjne , że mi­
mo całej swej autonomii namiestniczei odczuwa, 
może nawet zbyt mocno odczuwa, dystans hierar- 
hiczny, wiedząc, co się dr Głąbińskiemn i jego 
partyi rządowej należy. Jednakże dr Głąbiń- 
ski n o  umie rządzić i to trudno — ale powie­
dzieć to trzeba. Dr Głąbiński doprowadza do 
bard nocnych z urzędnikami manipulacyjnymi, 
nudzi po nocach prezydentów i sądzi, że przy 
§ 14 władza jego jest nieograniczoną. Przed­
stawiamy tfcż sobie, że żądania, jakie postawił 
namiestnikowi w kwestyi wyborów, są nie do 
przeprowadzenia i że namiestnik nie potrafi im 
sprostać przy największych wysiłkach ze swej 
strony. Czasy kuryj i pośrednich wyborów mi­
nęły bezpowrotnie, a cudowna manipulacya try­
bami wyborczeu poniosła wielkie szczerby. 
Namiestnik jako cudotwórca, jako cadyk wy­
borczy, strasznie zmzarniał, a w tym samym 
stopniu powiększyły się apetyty na cuda ze 
strony ministra Głąbińskicgo i jego partyi.

Przypatrzmj się tylko sytnacyi. Hu jest obe­
cnie posłów wszechpolskich? Zdaje się 15. Li 
czmy szanse przyszłych wyborów. Pp. Wiącek, 
Fiedler i Padach, są cnyba straceni; pomoże 
im więcej raczej prokurator państwa, aniżeli 
namiestnik. A  więc trzech puleglych na polu 
chwały. Pp. Dębski, Bieniowski i Maślanka we­
szli do parlamentu jako zastępcy posłów kon­
serwatywnych, ich potem i ich pieniędzmi. 
Trudno doprawdy wymagać od szlachty podol­
skiej, ażeby zrezygnowała z istnienia polity­
cznego, i trudno wymagać od magnateryi, roz­
sianej na przestrzeni od iSkałatu do Husiatyna, 
ażeby zapaliła się do pana Bieniowsidego, 
jakkolwiek o niin to mowa, ilekroć podnoszone 
jest żądanie wzmożenia jakościowo sił po»ol- 
sk.cn... A więc sześciu. Powiadają, że dr Goid 
ze Złoczowa nie chce dalaj psuć czystej linii 
raSowe i aMiu"uiob.iuj, a. 3r Dietzius z juro^" 
sławiia ma zbyt osłabione serce, ażeby latać da­
lej w zawrotnych, mistycznych wysokościach 
tego wielkiego programu.

A więc ośmiu, którzy wyszli szeregu. F. 
Gallowi z] Tarnopola realna polityka wszech- 
)0l3ka spuryfikowała, jak powiadają, tak dalece 
Wertheimówki, że jego silą przyciągania spadła 
do zera; ponieważ zaś wyżej opisane złoto miało, 
jak powiadają, rozświecać apostolskie ścieżki, 
)0 których kroczył p. Zamorski, przeto ci dwaj 
rosłowie muszą się również usunąć z linii bo­
jowej. A  więc dziesięciu. Pozostaje na stano­
wisku jeszcze pięciu rycerzy św. Graala, a wie­
rzymy, pomnąc, że muszkieterów było tylko 
i;rzech, iż mogą oni spełnić wielkie dzieła. 
Wiemy jednak także z lat ubiegłych, że natchnie­
nie wyborców w tych okręgach, z którycn ci 
zbawcy narodu wybrani byli, pozostawało w 
pewnych bardzo skomplikowanych stosunkach 

tym dz:ułem budżetu państwowego, którego 
najwyższa Izba obracnunKowa nie kontroluje. 
Czy dzisiejsze stosunki finansowe monarchii 
pozwolą na luksus wyekwipowania tych ryce­
rzy — nie wiadomo; to tylko pewaa, że wybór 

Ptasia obstanie, jeżeli nie za dieadnougth 
(nie przesadzajmy), to przynajmniej za torpe­
dową kauonierkę...

W  świetle tych cyfr i tycli faktów należy 
rozczytywać się w atakach „Słowa Polskiego" 

wyrabiać sobie pogląd na widmo bloku i na 
patronat namiestnika Bobrzyńskiego. Namiestnik, 
który złożył piawdopudobuie raporty, przyzna­
jące się do niemożliwości przeforsowania wiekszei 
ilości kandydatów wszechpolskich, naraża się 
wobec nieświadomego prawdziwego stanu rzeczy 
barona Bienertha na tego rodzaju denuncyacye.

Celem tych ataków jest po pierwsze: pobu­
dzenie dr. Bobrzyńskiego i ,BgO funduszu dys­
pozycyjnego d > akcyi ponad siły i ponad pra­
widło: „ad mpossibilia nemo tenetur". Dalszym 
celem tych artykułów, a w szczególności ąrty 
kulu, pisanego w patryotycznym transie, a za­
adresowanego w pierwszym rzędzie do lunaty­
ków stronnictwa, jest przywołanie na pomoc 
wyborczą tych względów, faworow i splendorów, 
jakie się należą ze strony opinii publicznej 
partyi opozycyjnej. Gdyby się ta cała akcya 
metafizyczno-patryotyczno- denuneyatorska nie 
powiodła, grożą Wszechpolacy zapadnięciem się 
jod ziemię i objęciom sympatycznej a skromnej 
roli „ziarnka". Uroczystość ta może być uwień­
czona wielkiem a zaslntonem Dowodzeniem, gdyż 
wierzymy, że tłumy nieprzebrane rzucą pobożną 
dłonią gaistkę ziemi na ten grób męczeński, aż 
urośnie kurhan, który, oby był żałobną pa­
miątką, a zarazem znakiem i przestrogą wszech­
polskiego „historycznego dobrodziejstwa".

S. B.

Procedura wolsio^a.
(Telefonem.)

Wiedeń, 26 kwietnia.
W  kolach wojskowych słychać, że prawdo­

podobnie w najDliższych już czasie, a mianowi­
cie we c z w a r t e k ,  zakończone zostaną roko­
wania w sprawie procedury kurnej wojskowej.

Br. K h u e n  oświaaczył również na wczoraj- 
szem posiedzeniu Sejmu węgierskiego, że roko­
wania w tej sprawie zakończą się w dniacn 
najbliższych. Hr. Euuen przyjeżdża jutro do 
Wiednia. W tym też dniu odbędzie się decydu- 
jąca koniaroneya z bar. Bieaertl/em. Istniejące 
jeszcze dotąd trudności wymagać będą udziału 
ministra wojny Schoenaicha w tej konferencyi, 
jako zawodowego znawcy i w pierwszym rzę­
dzie odpowiedzialnego w tych sprawach.

Schoenaich będzie musiały oświadczyć: ozy 
według jego pojmowania rzeczy iuteresa armii 
wspólnej dadzą się pogodzić ze stanowiskiem, 
zajętem przez hr Kbusna. Jeżeli odpowiedź mi­
nistra wojny będzie przychylną, w takim razie 
sytuacya zmieni się na korzyść żądań węgier- 
sLich. Dlatego też interweneya ministra wojny 
w tym wypadku jest bardzo ważna. Ta osob.- 
sta bowiem interweneya mimstra wojny byłaby 
objawem pokojowego załatwiani? sprawy.

Wiedeń 26 kwietnia.
„Neue Frene Presse" wraca jeszcze raz do 

przyszłej procedury karne, wojskowej i pi >ze: 
Używanie języka rozpraw w przyszłej procedu­
rze karnej wojskowej będzie osobno unormowa­
ne w ustawie dla Austryi, a osobno w ustaw. 3 
dla Węgier. W  Austryi będą obowiązywać na­
stępujące zasady: Zasadniczo -język.om rozpraw 
przed sądami wojskowymi będzie n i e m i e c k i  
język służbowy. Wo wszystkich tych wypadkach 
gdzie oskarżony umie po niemiecku będzie za­
tem językiem rozpraw niemiecki język służoo- 
wy. Niemiecki język służbowy Ludzie dalej ję­
zykiem rozpraw w tych wypadkach, w którycn 
oskarżony należy do narodowości, reprezentowa­
nej w okręgu pewnego sądu. wojskowego tylko 
sporadycznie. W tym bowiem wypadku trudno- 
by oyło utworzyć sąd, któryby mógł przepro­
wadzić rozprawę w języku oskarżonego, n. p. 
czeski lub poIsKi żołnierz przed sądem wojsko­
wym w Bregencyi. W tych wypadkach rozpra­
wa toczyć się będzie w niemieckim języku 
słażbowym.

Jeżeli zas w okręgu pewnego sądu wojsko­
wego istnieje większa grupa żołnierzy narodo­
wości. gdzie Pędzie można utworzyć sąd, któ­
ryby przeprowadził rozprawę w języku oskar­
żonego, w takim razie językiem rozpraw będzie 
język pułkowy, o ile naturalnie oskarżony nie 
umie po niemiecku.

Przewrót w obozie ulodo- 
t̂ reckfm,

W obozie młodotureckim dekonai się w osta­
tnich dniach przewrót, który z początku groził 
przybraniem wprost katastroficznych rozmiarów, 
który jednak zakończył się pokojowo, pozo­
stawiając po sonie szereg zmian w programie 
młodoiureckim, przesuwających jego punkt cięż­
kości w znacznym stopnia —  na prawo. Prze­
wrót ten był długo oczekiwanym rezultatem 
wzrastającej ciągle opozycy- przeciw wszech­
władzy tajmgo komitetu centralnego „Jedności 
i postępu". Spiskowa ta organizacya, która by­
ła główną inicyatorką i kierowniczką rewo- 
lucyi i przewrotu kmstytucyjuego, zachowała 
swój spiskowy charakter także wówczas, kiedy 
szerzone przez nią hasła postępu, wolności i bra­
terstwa udniusły świetne i niespodziewanie ry­
chłe zwycięstwo. Dobrze zakonspirowany cen­
tralny komitet młodoturecki, wybrawszy sobie 
sieazibę w Salonikach, kierował stamtąd wszech­
władnie i bez apelacyj wszystkiemi pracami, 
mającemi na celu umocnienie utrwalenie no­
wego porządku rzeczy. Ostrożna ta działalność 
komitetu miała dostateczne uzasadnienie w ów­
czesnych bardzo jeszcze nieustalonych stosun­
kach Dopóki Abdul Hamid siedział na tronie, 
Młodoturcy musieli ciągle liczyć się z możli­
wością wybuchu kontrrewomcyi, który też rze 
czywiście, jak wiadomo, nastąpił, ale właśnie 
dzięki temu dalekowidztwu komitetu skończył 
się tragicznie dla samego Abdul Hamida.

Już po ostateczuem strąceniu z tronu niena­
wistnego , tyrana, konspiracyjna forma działal­
ności komitetn salonickiego była także jeszcze 
potrzebną a to ze względu na brak jakiego­
kolwiek organu, dostatecznie przygotowanego 
do sterowania nawą państwową, w  Kierunku, 
przez Młodoturków wskazanym. Młody parla­
ment turecki, wybrany przez zupełnie politycz­
nie. nieuświadomionych obywateli nie posiudał 
zadnDgo wyszkolenia, żadnej spoistości wewnętrz­
nej, która czyniłaby go zdolnym do objęcia po 
tajnym komEjcie jego kierowniczej roli. dam 
zaś rząd składał się, z konieczności, najczęściej 
z ludzi starego łrfi.oramentu, do których prze­
konań konstyPacyjnycł komitet młodoturecki 
zaufania mieć nie mógł, 3n bardziei, że raz 
już z Kiamilem paszą tak £J.alne poczynił do­
świadczenia. 'V tych warunkach wszechwładza 
salonickiego komitetu, mimo braku jej formalno­
prawnego uzasadnienia, miała swoje podstawy 
w samem życiu i jako taks. była przez więk­
szość partyi uznawana za fakt przemijający 
wprawdzie, lecz niemniej konieczny. ;

Jednakowoż wszelki władza ma to dc siebie, 
że pragnie się utrwalić i trwać nawet wówczas, 
kiedy znikną już powody jej powscąnia i racye 
lej utrzymywania. Członkowie kcm,fetu salonic­
kiego, mimo całego swego patryotyzmn i libe­
ralizmu, okazali się jednakowoż ludźmi nieob- 
oymi ludzkim słabościom. Ogromna, niemal nie 
ograniczona władza, jaką skupił1 w sweir rękft, 
osłabiła znacznie ch zasady i odporność na o-

wyzaaczyia sobie sowite pensye ze skarbu pań 
stwA postaram się o tłuste synekury i rozwi­
nęła niesłychany nepotyam w obsadzaniu posad 
rządowych, na które miała wpływ decydujący 
Dla ścisłości nie zawadzi dodać, że największą 
w rym 'rierunkn śm alość i największe apetyty 
ujawnili członkowie komitetn żydowskiego po­
chodzenia, czyli t. zw. „Spaniolowie" sabniccy, 
iak szel biura ministra skarbn Dżawida Nissim 
Russo, adwokat Salem i wielu innych.

Ten wielki brak bezinteresowności osobistej 
członków komitetn salonickiego zniszczył jego 
autorytet moralny w oczach ogromnej większo­
ści członków party’ mlodotureckiaj i jej repre- 
zeutacyi parlamentarnej. Opozycya przeciw nad­
używanej w tak jaskrawy sposób wszechwładny 
Komitetu, wzmogła się ogromnie. Skorzystały 
z teg„ żywioły konserwatywne, grupujące się 
zarówno poza partyą, ja* w jej własnem pra- 
wen kizydle, aby zadać ostateczny cios znie­
nawidzonemu komitetowi. Za sprawą ich 80 po­
słów młonotureckicb wystąpiło w parlamencie 
ze wspólnei organizacji, pozostającej pod roz­
kazami komitetu, i oświadczyło, żę więcej tych 
rozkazów akceptować nie będą. Równocześnie 
rozpoczęta energiczną kampanię przeciw tym 
miuiSi,rom, którzy będąc zarazem czmnKami ko­
mitetu, zasiadają w gtbiuecie jako jego mężo­
wie zaufan.a, przedewszystkiem zaś przeciw naj-; 
zdolniejszemu z nich ministrowi skarbu, Dżaw - 
dowi.

Po tych wstępnych starciach przyszio do 
walnej bitwy. Najwybitniejsi członkowie partyi 
młodotureciriej, stojący poza komitetem, wysłali 
do niego obszerny memoryał, w któiym oskar­
żają go o szereg czynów szkodliwych i nieod­
powiednich i domagają się, aby zwołał posie­
dzenie pełnej rady partyjnej i aby usprawie­
dliwił Się przed nią. Żądania temu komitet sa- 
lonicki musiał uczynić zadość. Dnia 22 b. m. 
zebrała się istotnie ta rada .w liczbie 170 człon­
ków i po długich całodziennych naradach po­
wzięła szereg bardzo ważnvch uchwał. Przede- 
wszystkiam postanowiono przenieść siedzibę ko- 
micetu centralnego z Salftniki do Monastyru w 
Albanii, to jest tam, gdzm Się on utworzył po 
raz pierwszy i skąd najważniejsze swe dzieło 
pozyskania europejskich korpusów armii dla 
sprawv Konstytucyi dokonał. Dalej, wśród wiel­
kich urągań pod adresem najwybitniejszych 
członków komitetn, pozbawiono ich dotychcza­
sowej godności, a na icn 'miejsce wybrSnó iló- 
wych. Wreszcie uchwalono szereg zmian w pro­
gramie mlodotnrecKim, mających na celu z je­
dnej strony zniesienie wszechwiadzy Komitetu 
centralnego, z drugiej zaś przesunięcie całej 
partyi w kierunku —  konserwatywnym. Główną 
zasadą, na której te zmiany oparto, jest równo­
mierne rozdzielenie władzy między tron, kali­
fat i parlament.; Przepisy szerialn mają być 
ściślej niż dotąd przestrzegane. Sułtan i „ego 
ministrowie mają być całkiem niezależni oa ko­
mitetu partyi młodotureckiej.

Pierwotne zamiary przeciwników komitetn 
szły znacznie dalej. Miano postawić w stan o- 
skarżenia kilku członków komitem, między ni­
mi zaś samego ministra Dżawida. W  ostatniej 
chwili jednak między obiema partyami stanął 
kompromis. Przeciwnicy komitetu musieli bo­
wiem liczyć się z faktem, że komitet posiada 
rozlegle stosunki w armii, które, zbyt przyci­
śnięty i nic już nie mając do stracenia, mógłby 
zużytkować celem wywołania zamieszek lub mo­
że nawet nowej rewolucyi wojskowej. Postą­
piono więc łagodniej i załatwiono sprawę kom 
promisowo. Mimo to jednak wszechwładza Ko­
mitetu skończył? się ostatecznie. W rięry nad 
nim górę żywioły konserwatywne i umiarkowa­
ne, grupujące się dokoła Ildiz-KnsKu. Zwycię­
stwo ich jednakowoż nie grozi tym razem znie­
sieniu konstytucyi. Będzir ona niewątpliwie za­
chowaną, a tylko kurs tureckiej polityki we- 
wewnętrznej ulegnie zm:anie w kierunku kon 
serwątywrym.

osłabiła znacznie ich zasady 5 odporność na o- pospieszy na odsiecz Fezu. 
sobtsts korzyści. Większoś« c 'paków komitetuj Sty? powstań-mw można

Z Maroka.
(Stosunek sił wojskowych w Maroku, — trtykuł pod 

ułkownika Hilbnera. — Ewentualna akcya Francuzów. — 
Trudności wojny w Miroka.)

Raia gabinetowa na posiedzeniu w dniu 22 b. m. 
postanowiła wysłać do Maroka nowe posilni, które 
już dzisiaj bądź są w drodze, bądź szykują się do 
wymarszu. Wobec tego zmieni się znacznie stan 
rzeczy na marokańskim placu boju, oczywiście po 
stronie i na korzyść Francuzów.

Obecne wojenne siły francuskie podzielone są w 
sposób następujący. Generał Moiuier na czele 
11.000 ludzi znajduje się w krainie Szauja, o któ­
rej telegramy nieustannie wspominają. Generał 
Toutó na czele 3.000 luazl obozuje w dystrykcie 
Udżda; Colomb i Guir obsadzili pułkownicy Lagaiere 
i Strazser, mający po 2.000 ludzi; pomiędzy Deadii 
a Taurirt stoi pułkownik Ferard na czele 4.000 
ludzi. Razem oddziały te liczą 22.u00 ludzi i za- 
myk ają Ma.oko z trzech itron,

Qo ych sił należy doliczyć oddziały sułtana Mu­
lej fiafida. I tak pod miastem Casablanca znajduje 
się mehalla El-Mrariego, pomiędzy Rabat a Fezem 
mehalla ma>ra Brómouda, w Fezie meballa puł­
kownika Mangina, a wreszcie oddziały policyi peł­
nią Pażbę w miejscowościach Mogador, Saffi, Ma- 
zagan, Rabat, Udżda i Ooiomb.

Wlerńeml pozostały sułtanowi dotąd następujące 
plemiona: Szauja, Dakkąla, Beni-Meskin, część ple1 
mienia Uled-Dżema, Diebala, tudzież przeważna 
część plemienia Hus. One utworzą „barkę", która

bliżsniu. Trzeciwko sułtanowi powstały dotąd ple­
miona: Oae.-, Szera^da, Beni-Hassan, drobne ple­
miona w Gharb, plemiona UiedDżema (częściowo), 
Beni Mtir, Ait-Jussl, Beni-Waiałn. Stanowibko wy­
czekujące zajęły plemiona: Hyaina, Rehamma, Eo 
acnbar, Udaj a i Gheraga Ale najważniejszą rze­
czą będzie stanowisko, jakie zajmą wojownicze i 
najsilniejsze plemiona w Mnghreb, nad górnym 
biegiem rzezi Malaja i w TafFet. Chodzi o to, po 
której stronie staną te plemiona, których siły wo­
jennej niepodobna obliczyć nawet w przybliżeniu.

Taki jest podział sił francuskich i marokańskich 
po obu stronach. Emerytowany podoułkownik flilb- 
ner ogłosił w ostatnim numerze „Neue Freie Pres­
sa® pjd tytułem: „Polityczno-wojskowe położenie 
w Maroku" artykuł, w którym konstatuje przede­
wszystkiem, że sułtan może bardzo długo trzymać' 
się w Fezie. Siły powstańców nie wystarczają ns 
szczelne otoczenie Fezn, którego zewnętrzna linia 
tworzy koło, mąiące 10 kilometrów obwodu.

Obecnie chodzi głównie o to, ażeby oddział puł- 
aownikt Mangina w Fezie zaopatrzyć w amuni­
cję. Można to uczynić na trzech drogach: od wscho- 
da z Udżdy, kióią Francuzi już dawno zajęli, da­
lej z Tangeru, a wreszcie z linii Casablanca w 
Rabat. Pochód Francuzów z Udżdy na Fez wywo­
łałby ogólne powstanie plemion, sąsiadujących z li­
nią pochodu i mógłby zawikłać Francję w długo- 
trwaią wojnę. Wobec tego Francya zmobilizuje ma- 
rokać?kie wojska magzeuu i pod wodzą francu­
skich oficeiów wyśle je  do boju. W  takim razie 
linia operacyjna będzie leżeć na północny uacuód 
i na zichói od Fezt, ł.

Oaaziały mageenu stoją obacn.e na północny za­
chód od Fezu koło Ksar-eiKebir, tudzież pod 
Casablanką. Wojsku w okolicy Ksar-el Rebir mają 
następujące stanowiska: Część pod wodzą majora' 
Bremonda wysunęła swoje najdalsze straże aż pod 
Dar-Dżerifa w odległości 20 kilometrów od Esar- 
el-Kebir. W tyle znajdują się pod wodzą kapitana 
Moieau oddziały, które na prawym brzegu rzeki 
Luklłas mają zabezpieczyć dowóz amunicyi z La 
rasz i Ksai-el-Kebir. Oddalenie obu tych 'oddziałó” 
od morza jest tak małe, a teren tak jest o! warty 
i łatwy do objęcia okiem, żf ani majorowi Bre- 
mondGwI, ani kapitanowi Moreau nie mogą grozić 
poważne nieDezpieczeństwa. Położenie jeBt togo ro 
dzajn, że pochód aż do Sebn jest zupełnie możli­
wy Ale francuskie sfery wojskowe wolą rozpuuząć 
pochód od, podstawy operacyjnej Casablanoa-Rabat. 
mta; obok korpusu fransusKiogo w Casi blance już 

pizef~iaty" utworajzii . tak zwa­
nych marokańskich Gnmów, którzy pod komendą 
francuskicn oficerów i podoficerów zostali w rze­
miośle wojennym dobrze wyćwiczeni. Wogóle czysto 
europejskie oddziały nie pójdą na pierwszy ogień, 
guyż nie są przysposobione do walki podjazdowej 
tóra jest w użyciu n plemien marokańskich. Od­

działy europejskie zajma w portach miejsce Gamów 
i wogóle oddziałów tubylczych, które wyruszą na 
plac boja.

Liczba wojsk, mającycn wyruszyć ku Fezowi, 
musi być nnoimowana z wszelką ptzezoinością. Za 
małe siły mimo swojej sprawności bojowej mogły­
by uledz wobec przeważającego łiczeonie nieprzy­
jaciela, zaś wielkie siły musiałyby obsadzić zna 
czniejszą przestrzeń i byłyby w swoich ruchach 
krępowane troska o dowóu żywności i amumoyi, 
co w Maroku jest rzeczą niełatwą.

Pomiędzy innemi —  pisze podpułkownik Hti- 
bner —  doniesiono, że z Casablanki mają udać się 
drogą morską oddziały prawdopodobnie Gnmów do 
Mehodii a stąd do Fezu. Otóż taka wyprawa bu­
dzi powątpiewanie z powodu trudnosoi, jakie tam 
nastręcza lądowanie. O tych trudnościach świadczy 
następujący przykład W  ioku 1828 z powodu 
obrabowania anstry ackiego okrętu handlowego „Ve- 
loce" zażądała Austrya odszkodowania od sułtana 
marokańskiego. Gdy sułtan odmówił, trzy auBtrya- 
ckie okręty wojenne wysadziły dnia 2 czerwca 
1829 r. meły oddział Wojska na ląd celem zaję­
cia miasta Larasz

Oddział ten pośród najwięuszych trudności zdo­
łał dostać się na ląn, a po 3 tygodniacn musiał 
powrócic na okręty. Oddział austryacki, liczący 136 
ludzi, stracił w bitwie 14 poległych i miał 22 
rannych, nieprzyjaciel zaś mimo lichego uzbrojenia 
stracił tylko 150 ludzi. Miasta Latasz nie możra 
było bombardować działami z okrętów, które z po­
wodu płytkie! wody trzymały się zdała od wybrze­
ży. Wprawdzie nowoczesne działu niosą daleko i 
mogłyby ową miejscowość zrównać z ziemią, ale 
trudności lądowania pozostały, a może się nawet 
zwiększyły.

Wogóle powstarie w Maroku nie byłoby przy­
brało takich rozmiarów, gdyby sułtan Mulej Hafid 
był z początku użył oddziałów wojska, nie pozosta 
jących pod wodzą oficerów francuskich. Siły na- 
gzenu pod wodzą Ki idów mogły łatwo rozprószyć 
oddziały powstańcze . które początkowo 'były iic- 
liczne. Dopiero gdy ujrzano dowódców tr -neuskieb, 
fanatyzm -zosta: podniecony 1 zwiększył szeregi 
p.wstańcze. Ta uwaga podpułkownika Hubnera 
jest podyktowani, zbyt widocznie niechęcią Niemca 
do Francyi. Niedołężne oddziały magzonu pod wo- 
d.-ą, jeszcze niedołężniejszyca Kaidów, o ile wystą­
piły do walki, właśnie psuły sprawę i do-dau "iły 
puv .tańcom cc wagi, żywiąc ich nadzieją łatwego 
zwycięstwa.

obliczyć tylko w przy-

Z ruchu uytorczego.
Kraków, 26 kwietnia.

Z  każdym dniem mnoży się liczba aanuyda- 
tów na posłów do parlamentu. Jak nam z Ja- 
rostawi? donoszą, przeciw kandydatowi demo­
kratycznemu dyr. R y c h l i k o w i  wysuwają na 
rodowi demokraci dra Stefana Ś w i t a l f a k i e g t



Ar 189. N  O W  a  f i  I  I  O  K  M Środa, 26  Kwxętnia 1 91 1

i Przeworska, socyaliści dra W y i O s t k a ze 
Lwowa.

Kandydatura dra Łazarskiego.
Piszą nam z Żywca: Deputacya Rady powiato­

wej, złożona z Ł.arszałk. dr Edmunda Udzieli, 
członka wyuziałn powiatowegu Aleksandra Wauka 
i sekretarza rady oowiat^.fej Karola Ringera, oyfa 
w Krakowie u dr Stanisława Łazarskiego i prosiła 
go o ponowne postawienie iwojej kandydatnry 
l  okręgu mi.joziego Żywiec-Kęty-Wado wice. lir 
Łazarski oświadczył, ze kandydaturę swoją po- 
s-awi.

PLzą nam z Białej: W  niedzielę odbyło się tu 
■gromadzenie, na którem uchwalono jednogłośnie 
poprz-i ki^ndydaiiirę dr Stanisława Łazarskiego, 
oatatuLgo prezesa Koła polskiego wybranego po­
przednio z tegoż okręgu. Następnie wybrano somi- 
tet wykonawczy złożony z dra Jana Mycińskiego 
rejenta, sekietarza rady powiatowej Alojzego Jabla 
i profesora Zygmunta Podgórskiego, któremn pole­
cono zawiadomienie o tej ncbwale interesowanych 
mia t, dzienników i podjęcie konieczny oh kroków 
agitacyjnych. Uchwalono, aby dr Myciński wraz 
z komitetem zajęli się zorganizowaniem komitetu 
z okręgu wiejskiego nr. 36: Biala-Kęty-Oświęcim- 
Anirychów dla omówieniu kandydatur, których 
dotąd pojawiło się przeszło 20.

Kandydatura p. Zarańskiego.
Krajowe Towarzystwo naftowe wystosowało dc 

b. posła drohobyckiego okręgu, p. Zarańskiego, na­
stępujące pismo:

„Gdy został rozwiązany parlament, w którym 
W. Pan zastępował okręg naftowy drohobyoki. po­
czuwamy się przedewszystkiem do miłego obowiązku 
wyrazić W. Panu najszczersze podziękowanie za to, 
lż z całą sumiennością i poświęceniem bronił zawsze 
jpraw naitowych w parlamencie i minizleictwach. 
3pecyalnie nasze Towarzystwo miało w W. Pann 
prawdziwego reprezentanta, który tak w ważniej­
szych, jak i w sprawach mniejszej wagi nigdy nie 
odmówił swego poparcia, a zawsze tcmi sprawami 
opiekował się aż do skatkn, czy to chodziło o wiel­
kie kredyty i inwestycye dla przemysłu naftowego, 
czy o udogodnienia pocztowe, telefoniczne i t. d. 
Jako sprawozdam ca komisyi gospodarczej w spra­
wach naftowych, wywiązał cię W. Pan znakomicie 
ze swego zadania i potrafił swą objektywnością 
i  znajomością rzeczy nawet posłów przeciwnych 
iLwostycyom rządowym przechylić na swoją stronę. 
To też niechętnie byśmy widzieli, gdyby W. Pana 
zabrakło w  szeregu posłów nowego parlamentu 
i ośmielamy się zapytać, czy zamierza W. Pan 
kandyaować ponownie z okręgu dronobyckiego, w 
któiym to wypadku spralibyśmy się użyć wszel- 
kioh wpływów z naszej strony, aby kandydaturę 
poprzeć*4.

(Podaliśmy już, ie  p. Zarański, do którego po- 
doune zaproszeni > wystosowała także Izba praco­
dawców w Borysławiu, kan lyduje w powiecie chrza­
nowskim; przyj red.).

Z okręgów wiejskich.

Wedle „biuletynu*4 dnia dzisiejszego, w całego 
szeregu otręgach wiejskich istnieją obecnie nastę­
pujące kandydatury:

Nr. 35 Chrzanów, radca Zarański (demokrata), 
prezydent Izby handlowej Maurycy Dattner, dr 
8moleń i dr Wróbel (ludowcy), dr Gaszyński, ks. 
StojałowLhi, k_ Szponder, Zygmunt Żuławski (so­
cjalista).

Nr. 36 Biała-Oświęcim-Łiszki: burmistrz Oswię 
oima Roman Hryzel (demokrata), Dobije i Stohaii- 
u«ł (stCjSiOwSżCźycy), ar BałSfidj (aocyaiistaj, inż. 
Maślanka (ludowiec).

Nr. 37 Wadowice: Średniawski, Jr Zygmunt 
dargas (ludowiec), Eogucki (stojało.iszczyk).

Nr. 38 Żywiec: Stanisław Szczepański (ludowiec), 
ks. Kazimierz Lubomirski (konserwatysta), ks. Ko­
łodziej (ohrześc. demokr.), Fijak (stojałowszczyk), 
Kruszka (narodowy demokrata), nadto kandyduje 
p. Stanisław Syc.

Nr. 39. Limanowa: radca Ptaś (narjdowy demc- 
kratii), Orzei i Król (ludowcy), Smiałowski, dr 
Przybyło, Gątkiewicz, Curnś, dyrektor Krotowski 
■ t  Rzeszodkj.

Nr. 40. Kraków - Podgórze- Wieliczka - Dobczyce: 
Ignacy Daszyński (socjalista), Franciszek Wójcik 
(ludowiec), dr Kazimierz Szczepański (ludowiec), dr 
Stafiej (konserwatysta).

Nr. 41 Bocntua: Ruebenbauer, dr Bardel, MAuri- 
zio (ludowcy), ks. Stojałuwoki, prof. Antoni Górski, 
(Konserwatysta).

Nr. 42. Tarnów-Radłów-Tuchów: Witos (ludo­
wiec), Łuka (narodowy demokrata), Matakl6wicz 
(konserwatysta), Bndzyn i Reichelt.

Nr. 43. Pilzno: radca Scibor, Krążel, Staniszew- 
oki i Siwula (Indowej), Jan Babicz (fronda lu 
dowców).

Nr. 44. Mielec. Jakób Bojko i radca dwora Kę­
dzior (ludowcy), nadto Krempa, ks. Kopycinski 
(ehrzeŚLijańsko socyalny).

Nr. 45. Nisko-Tarnobrzeg: hr. Lasocki i Krzyż 
(ludowcy), Wiącek (narodowy demokrata).

Nr. 46. Rzeszow-Koibuszowa: Bomba (lodowiec), 
Róg, Tomaka, Baran, dr Teofil Nlee (chrześcijańsko- 
socyalny) i Klandynsz Angerman (demokrata).

Nr. 47. Łańcut: ks. Andrzej LuDomirski, Jacho­
wicz (ludowiec), Bogusz, Czajkowski, ks. Stojałow- 
sk , ks. Mach, Morowicz, Misioł i Sulimirski.

Nr. 48 Nowy Sącz: Bosak, Kubisz, Ciągio (iu- 
dowcy), Stanisław Potoczek, Jan Potoczek, Gadcoki, 
Cieluch (ladowiec), inżynier Błażej Bednarek (naro­
dowy domkrata), Połoniec (narodowy demokiata), 
ks. Huatjsznk (moskaiofil).

Nr. 49. Gorlice: Diugosz i Madej (ludowcy), inż. 
Stanisiaw Zajkowski (narodowy uemokrata), ks. Mę- 
ł .i (chrześcijańsko soeyalny).

Nr. 50. Krosno: Stapiński, Bal, Chrząszkiewicz, 
Dębicki, Tenczar, nauczyciel Gruszecki (narodowy 
demokrata).

Nr. 51 Sanok: Profesor Pytel (narodowy demo­
krata), Roikiewicz, Fidler, radea dworu Kędzior 
(ludowiec), Starowiejski (konserwatysta), ze strouy 
ruskiej na drugi n,an at Dyły poseł Kury łowicz 
(moskaiofil) i dr Zachajkiewicz (Ukrainiec).

Nr. 52. Brzozów: Biały i Bomba (ludowcy).
Nr. 53. Sambor: Mleczko (ludowiec), hr. Skarbek 

(narodowy uemokrata), sędzia Cichocki. Ze strony 
ruskiej: Iwan Kulczycki (moskaiofil) i Łb. Onysz­
kiewicz (ukrainiec).
. 54. Dioliobycz-Tnrka-Lntowiska-Stary Sambor
l t. d., gdzi0 by{ dotychczas posiem ruski socyali- 
s a  en Wkyk, postawią moskaiofile Ignacego 

^ ;S ° ’ sędziego w Drohobyczn, ua zastępcę
.o ora Gssowskiego, prrtya Korola: dra Józefa 

Kruszyńskiego, j ,  ,katŁ Sambora.
'u i c,° - rz°ciwko Romauczukowi stawia­

ją moskalob Onufrego Geciowa, byłego nauczycie­
la gimnazj alnego w Kołomyi.

r 56. Kolimyja-Kusów-Kuty: przeciwko radyka­

łowi ukraińskiemu Tryiowskiemu stawiają moskaio- 
filo kandydaturę Antoniego Guły, sędziego z Ko­
sowa. '

Nr 57. Stryj: dr Oleśnicki (akr.), ks. Dc.wydiak 
(mo8kalohl) i dr Dudykiowicz. •

Nr 58. Boiszczów: Kaliszczak.
Nr 59. Stanisławów: Baczyński (radykał ruski), 

dr Eug. Lewicki (akr.).
Nr 60. Buchacz: radca sądu Orski (ud.), Stan. 

Henryk Badeni (kons.).
Nr 61. Przemyśl: dr Czajkowski (kona.) radca 

Grzędzielski (dem ), rauca Miocz, Mosbór, Jaworski 
(i td.).

Nr 62. Żółkiew: Wład. Górka (dem.); ze strony 
rnskiej: dr Korol (moskaiofil) i prof. Dniestrzański 
(ukr.).

Nr 63. Złoczów: Wł. Gniewosz, Henryk Weiser 
i Treter mons.), Poznański (lud.), radca Dębski 
(nd.), dr Stan. Hofmoki; ze strony rnskiej będzie 
prowadzoną walka o trzech kandydatów: sędziego 
Siengalewicza (ukr.), dra Dymitra Markowa (mo- 
bkalofila) i dra Hlibowickiego z partyi Korolr.

Nr 64. Lwów: Jan Dąbski (iroLda lud.), Wład. 
Wąsowicz (Ind.), Maślanka (nd.), emer. radca na­
miestnictwa Ka.ol Franz, redaktoi Teofil Meruno- 
wicz (aem.), Czarnoziemski; ze strony rnskiej: ks. 
Fołys (akr.), Lew Hazkiewicz (soc.) i Wiaczesław 
Jawoidki (mosk.).

Nr 65. Sokal: dr Pctrnszewicz (ukr.), dr Marków 
(partya Dudykiewicza), ks. Iwan Kostecki (moska- 
mfil).

Nr 66. Brzeżany: dr Konst. Lewicki (ukr), ks. 
Senyk (moskal.).

Nr 67. Jarosław - Cieszanów: Jampolski (Ind.), 
radca Galik (d sm.).

Nr 68. Tarnopol: profesor Zamorski (ud.), Ostap- 
cznk (ruski socjalista), Poduajny (moskal.), dr Ho- 
łubowlcz (akr.).

Nr 6a. Czortaow: Baworowski (kons.), Wojewo­
da (ludowiec); ze strony rnskiej profetor Kolessa 
(ukr.), MicLał Iwanuś (moskal.).

Nr 70. Skałat: kons. br. Adam Gołuehowski (za­
stępca: poseł sejmowy Jan Wascng), Horodysld, 
Adam Bieniowski (nd.); ze strony ruskiej: Petryc- 
ki (ukr.), Teodor Gissowski (moskal.).

Kandydaci na Siąsku.
W  doniesieniach o kompromisie wyborczym na 

Śląsku opuszczono nazwisko dr Michejdy. Wobec 
tege stwierdzamy, że mężowie zaufania stronnictw 
narodowych i poszczególne komitety, w Cieszynie 
zgodziły się na następujących kandydatów:

Na okręg bielski; ks. Józef L o n d z i n ,  profesor 
w Cieszynie.

Na okręg cieszyński, dr Jan M i c h e j d a ,  poseł 
na sejm i adwokat w Cieszynie.

Na okręg frysziacki: p. Franciszek H a l f a r ,  
poseł na sejm i burmistrz Poręby. . .

P

Dzierżaw tntrcKnkow Kitto.
Rada miasta Krakowa przystąpić ma jutro 

do poważnego aktu ustalenia losów teatru miej­
skiego na dalsze sześciolecie. Wybitna rola, ja­
ką w stosuakacti kulturalnych naszego miasta, 
a pośrednio w stosunkacn ogólno-naroiowycn 
odgrywa teatr, usprawiedliwia w zupełności, za­
interesowanie, z jakiem ogół społeczeństwa pol­
skiego śledzi za przebiegiem sprawy teatralnej 
w Krakowie. Miasto nasze chlubi się nie bez 
s^ tn ości. ze jest stolica życia duchowego Pol­
ski kuźnią prądów literackich \ kift-y/.A-y 
umysłowości życia polskiego, że z pod murów 
Wawelu pulsuje, na cały organizm narodowy 
myśl polska. W  poczuciu tej siły moralnej i 
znaczenia instytucyi, która jest cząstką życia 
duchowego narodu, reprezeutacya miasta otacza 
życzliwą opieką i pieczołowitością teatr, dla 
którego, kosztem niemałych ofiar finansowych, 
wzniosła przybytek poświęcony „narodowej 
sztuce*4 i w dalszym ciągu ponosi siaie ofiary, 
celem zapewnienia tej sztuce rozkwitu.

Chwila, w której „ojcowie miasta*4 złożyć 
mają na nowy okres lat losy teatru krako­
wskiego w odpowiedzialne ręce powołanego kie­
rownika, jest odpowiednią do rozpatrzenia szans 
współzawodników, którzy o stanowisko to się 
nniegają.

Jak wiadomo, Rada miasta wybierać będzie 
między dwoma kandydatami. Jednym z nich jest 
dotychczasowy dyr p. Ludwik S o l s k i ,  dru­
gim znany zaszczytnie w szerokich kołach pol­
skiego świata artystycznego śpiewak p. Ale­
ksander B a n d r o w s k i .

Pierwszy z wymienionych, dyr. Ludwik S o l ­
ski ,  sześcioletnią działalnością na s-anowiskt 
kierownika-przeasięDiorcy sceny miejskiej, a 
wieloletnią pracą, jako artysta dramatyczny 
pierwszorzędnego talentu, dał się dostatecznie 
poznać w tym podwójnym swoim charakterze, 
aby zachodziła potrzeba przypominać na ten: 
miejscu jego kwalifikacye. Objąwszy kierowni­
ctwo teatru miejskiego w r. 1905 po Józefie 
Kotarbińskim, usiło wał z pomyślnym skutkiem 
połączyć dążenie do kontynuowania literackiego 
repertuaru swego poprzednika, z dźwignięciem 
artystycznego poziomu sceny przez pozyskanie 
dla teatru krakowskiego wybitniejszych sił wy­
konawczych i ulepszeniem reżyseryi. Zadanie 
miał w tym kierunku o tyle ułatwione, że sam 
jest jednyui z największych polskich aktorów,
0 szerokiej skali repertuaru, i że w swej mał­
żonce, Irenie Solskiej, znalazł również znakomi­
tą współpracowniczkę. Dwie tak wybitne siły, 
obok których znalazło się kilka sił nie mniej 
utalentowanych i wybitnych, jak p. Wysocka, 
pp. Sosnowscy, p. Zelwerowicz i inni, pozwoliły 
entiepryzie p. Solskiego bardzo skutecznie i 
z powodzeniem spełniać podjęte zadarne, a na­
wet obok uznania, zyskiwać powodzenie finan­
sowe.

1 gdyby dyrektor Solski był bardziej prze- 
w.dijącym i zabiegliwym, gdyby starał się le­
piej wykorzystać te pomyślna warunki i popar­
cie publiczności, przez stałe dźwiganie arty­
stycznego zespołu sceny, możnaby dziś zgoła 
bez zastrzeżeń' nważać jego kandydaturę za zu­
pełnie odpowiadającą warunkom i potrzebom 
teatru krakowskiego.

Ostatnie lata p. Solskiego wykazały jednak 
pewne obniżenie aspiracyj, ujawnione w uszczu­
pleniu personala, który z chwilą ustąpienia pań 
Ordon Sosnowskiej, a w ostatnim roku p. Sol­
skiej, zaczął wykazywać duże braki. Powodze­
nie finansowe przedsiębiorstwa teatralnego na­
kładało na dyr. Solskiego obowiązek poważnego 
liczenia się z artystycznemi tradycyami sceny
1 wymaganiami publiczności, a jednak te nie 
zawsze doznawały zaspokojenia. Ponadto zaró­
wno w układne repertuaru, jak w obsadzie,

zauważyć można hyło pewien system, skiero­
wany do podniesienia i wyzyskania artystycz 
nego stanowiska obejga pp. Solskich, co działo 
się kosztem artystycznych aspiracyj innych pra­
cowników sceny, którym często z tego powodu 
zabrakło pola do pracy i do popisu. Ubytek 
pp. Mielewskiego, Zelwerowicza, Bończy i pani 
Ordon-Sosnowskiej miał źródło w tej właśnie 
źle zrozumianej polityce dyrekcji Nie otaczała 
też dyrekeya, pod względem dydaktycznym, 
opieką sił miodych i utalentowanych, wbrew 
dawnym tradycjom sceny krakowskiej, która 
chlubiła się zda w na, że była pepmiorą talen­
tów i szkołą dia wszystkich polskich łeatrów.

Z  drugiej strony przyznać należy dyr. Sol­
skiemu olbrzymią, wprost niedoścignioną praco­
witość. Kierując całą machiną teafralną, znaj­
dował on czas na kreowanie na scenie długie­
go szeregt wspaniałych ról, reżyserowanie szżnk, 
obsaazanie rói, kierowanie układem repertuaru 
i próbami. Jako człowiek pracy, budził dyr. 
Solski istotnie podziw w całem słowa znacze­
niu tern zćumiewającem umiłowaniem teatru, 
zapałem ila sztuki i energią niezuzytą, która 
mu pozwalała spędzać po kilkanaście godzin aa 
dobę w gmachu teatralnym. Jako artysta-twór- 
ca jest on też dla teatru naszego czynnikiem 
ze wszech miar pożądanym.

P. Aleksander B a n d r o w s k i ,  rozg.ośnej 
sławy artysta-śpiewak, jest jako kandydat na 
kierownika i przedsiębiorcę teatru miejskiego, 
człowiekiem zupełiiie nowym. Jako artysta ope­
rowy większą częśc życia spędził w teatrze, 
zapoznał się z „3go orgaoizacyą w pierwszo­
rzędnych środowiskach sztuki europejskiej, a 
naDyta kultura literacka i teatralna, wsparta 
poważnem wykształceniem, daje mn dostateczny 
tytuł do podjęcia usiłowań pokierowania tea­
trem, którego rozwojem, kulturą i literaturą 
zajmuje się od dłuższego czasu z najżywszem 
zamiłowaniem. Wykwintny tłómacz tekstów do 
oper Wagnerowskich, r»n»si subtelny smak w 
oceniania zjawisk współczesnej sztuki, prądów 
i Kierunków m /śa teatralnej. Jego kandydatura 
daje też zapowiedź pewnej zasadniczej zmiany 
w ógólnem kierownictwie sceny, zbliżenia sceny 
naszej do sztuki zachodu, a poza tem daje 
obietnicę okraszenia sezonu muzyką operową, 
której brak tak dotKliv ie daje się odczuwać 
w życiu artystycznem Krakowa.

Jako człowiek, wstępujący w zawód kierow­
nika sceny, p. Aleksa ider Bandrowski daje też 
pełne gwaraneye, że wiedza, zapał i świadomość 
odpowiedzialności zadai ra w prowadzeniu sce­
ny, mającej taLie, jak krakowska, tradycye i 
obowiązki, będą mt silnym bodźcem do tbgo, 
aby aubieyom i aspiracyom artystycznym, ja­
kich się po nim spodziewać mamy prawo, po­
trafił w pełni odpowiedzieć.

W  rozstrzygnięciu tych szans oba kan­
dydatów Rada miasta będzie niewątpliwie kie­
rować się w pierws'ym rzędzie względem na 
dobro teatru i świadomrścią odpowiedzialności 
zadania, z jaką jest połączona jej aecyzya.

Komisya teatralna, a jako jej referent radca 
dr Doboszyński, przedstawi obu kandydatów „ex 
aequo**. Będzie to pozorne tylko „ex aequo“ , 
gdyż wiadomem jest, że jeden z członków ko­
misyi, nie mogąc uczestniczyć na posiedzeniu, 
przesłał swoje votum za p. Bandrowskim. Tak 
oddanegu głosu nie wolno, wedle regulaminu, 
liczyć niemniej jednak głos ten waży i dla­
tego twierdzić można, że kaiiujcd-
tem, przez komisyę proponowanym, jest p. Ale­
ksander BandrowsKi. Którzy członkowie głoso­
wali na jednego, a którzy na drugiego kandy 
data, o tem tylko tyle wiemy, że wiado­
mości, podane w niektórych gazetach, nie są 
prawdziwe, a tem samem nie są prawdziwe 
wnioski stąć wysnuwane, jakoby na decyzyę 
wpłynęły pewne stosunki przyjaźni i polityki.

Trudno jest zoiyentować się, jakie argumen­
ty przeważyły rzecz na stronę p Bandrowskie- 
go. ale z wszystkiego, co się słyszy, przebija 
ten argument, że nie jest dobrze, gdy dyrekto­
rem teatru jest aktor, obejmujący sam role w 
swoim teatrze, gdyż w tym wypadku budzi dy­
rektor u aktorów uczucie zazdrości oraz prze­
konanie, że ou repertuar do swojej osoby do­
straja i wszystkie najlepsze role zabiera. Stąd 
powstaje mezadowolenie

Jakoż najwyżej stał teatr krakowski za dy- 
rekcy Skorupki, Koźmiana i Pawlikowskiego, 
więc być może, że ten wzgiąd rozstrzygnie i 
przy teraźniejszym wyborze dyrektora.

r o u k k a .

Kraków, 26 kwietnia. 

Nowe Inspektoraty budowlane w Krakowie.
Z powodu przyłączenia nowych gmin do Krakowa rnch 
budowlany w bieżącym sezonie wzmdgt się znacznie. 
Najwięcej budowli rozpoczęte- wznosić w Dębnikach 
i Ludwinowie; ogółem około 150 domów nowych 
stanie w najkrótszym czasie w Wielkim Krakowie. 
Dla ułatwienia kontroli nad całym mchem budo­
wlanym podzielono z ramienia miasta cały obszar 
Wielkiego Krakowa na trzy inspektoraty, z któ­
rych pierwszy obejmuje śródmieście, Czarną Wieś 
i Zwierzyniec; pozostaje on pod kierownictwem st. 
inspektora p, Kornela Stroki; drugi obwód budo­
wlany obejmuje Kleparz, Część Wesołej, Biagdk, 
Nową Wieś, Krowodrzę i Łobzów ptd kierowni­
ctwem 3t. inspektora p. Zygmunta Nowickiego, na 
trzeci wreszcie inspektorat składają się dzielnice: 
Kazimierz, Stradom, Grzegórzki, Dąbie, Dębniki, 
Zakrzówek i Ludwinów pod przewodnictwem inspek­
tora p. Franciszka Jnliana Rybickiego. Bo trze­
ciego inspektoratu przydzielono też sprawy, wcho­
dzące w zakres konstrukcyj żelazno-betenowych, 
oraz sprawy mechaniczne. Zarząd gminy przepro­
wadza obecnie szereg nowych tmdowli, z których 
najważniejsze są: wielkie koszary dwupietrowe^la 
akcyzy miejskiej w Dębnikach, końcowe roboty 
około rzeźni w Grzegórzkach, szkoła miejska na 
Szlaka i restauraeya Muzeum eecłmiozno-przemy- 
Blowegu.

W sprawie Inspektoratu kolejowego w Kra­
kowie otrzymnjemy następujące informacye:

Nowy Inspektorat rachn kolei północnej w Kra­
kowie obejmtije jedynie agendy dotyczące rucha, 
podczas gdy agendy bndowy i utrzymania kolei, 
należą do inspektoratu technicznego (c. k. oddział 
kolejowy), który istnieje od szeregu lat w Krako­
wie, a którego Łaczelnikiem jest starszy inspektor 
p. Jan Peltz (radca miejski). Do działa togo na­
leży także budowa nowego dworca kolejowego.

2 teatru miejskiego., Teatr i pnDliczność kra­
kowska święcić będą niebawem uroczystość 50-le- 
cia pracy scenicznej Bronisławy Wolskiej. Jubile­
usz znakomitej artystki będzie w sobotę dnia 13 
maja.

Piękna komedya Blizińskiego „Rozbitki44 grana 
będzie w piątek bieżącego tygodnia.

Z uniwersytetu. Pp. Julian Józef Łapiński z Dą­
browy Górniczej i Adam Romuald Niepielski ze 
Sławkowa, obaj z Królestwa Polskiego, otrzymali 
w tutejszym uniwersytecie stopień doktorów wszech 
nauk lekarskich.

Muzyki wojskowe pizys rywać będą w miesią 
cu majn na piantacyacn: 3 pod starostwem, 5 pod 
kawiarnią Janikowskiego, 8 obok mleczarni Do 
brzyńskiej, 9 w parkn miejskim w Podgórzu, 10 
pod starostwem. 12 pod kawiarnią Janikowskiego, 
15 obok mleczarni Dobrzyńskiej, od godziny wpół 
do 6 do wpół do 7. —  17 pod starostwem, 19 
pod kavziarnią Janikowskiego, 22 obok mleczarni 
Dobrzyńskiej, 24 pod starostwem, 25 w parku 
szkoły kadeckiej w Łobzowie, 26 pod kawiarnią 
Janikowskiego, 29 obok mleczarni Dobrzyńskiej, 
31 pod starostwem od godziny 6 do 7 wieczorem.

tcha sprawy Trudnowakieyo. W  krakowskim 
sądzie śledHz/m toczą się dochodzenia w sprawie 
listów z pogróżkami, jakie otrzymał adwokat dr 
Szalay, zastępca pani Rybakowej, podczas ostatnie­
go procesu przeciw Trudnowskiemu. Dr Szalay 
otrzymał jeden list i kartkę korespondencyjną, w 
której antor, czy autorka grozi drowi Szalayowi 
podobnym losem, jaki spotkał Ryoaka.

Rozprawy przed sądem przysięgłych. W  dał
szym ciągu bieżącej kad.ncyi rozpisano następujące 
rozprawy pized sądem przysięgłych: 27 i 28 
kwietnia przeciw Hirschowi Lemowi Wasserman­
nowi o zbrodnię oszustwa, 29 kwietnia przeciw 
Antoniemu Lelicle i Stanisławowi Stefańskiemu o 
zbrodnię zabójstwa, 1 maja przeciw Leibowi Stu- 
denowi o zbrodnię kradzieży i przeciw Józefowi 
Kańce o nadużycie władzy, 2 maja przeciw Janowi 
Głowczan:kowi o zbrodnię kradzieży, 4  maja prze­
ciw Tomaszowi Hołysiowi o zbrodnię zgwałcenia.

Samobójstwo. Dziś nad ranem powiesił się na 
ręcznika we własuom mieszkaniu 40-letni ceglarz 
Wiktor Knapik. Zawezwane pogotowie ratunkowe 
stwierdziło śmierć. Przyczyna rozpaczliwego kroku 
nie jest na razie ustalona; wedle wszeudego praw­
dopodobieństwa powód lezy w rozstroju nerwowym 
i lekkim obłędzie.

Aresztowanie uwodz:ciela. Wczoraj areszto­
wano 72-letniego Feliksa Borkowskiego za uprowa­
dzenie 14-lejniej Maryi Szumcówny. Borkowski 
miał swego czasu proces o zbrodnie uwiedzenia, 
został jednak uwolniony.

Z Sokoła podgórskiego. (Walne zgromadzenie. 
Święcono). Wa.ne zgromadzenie członków SoaoJa 
zagaił piezes Wincenty W o d z i n o w s k i ,  poświę­
cając kilka biów zmarłym w ubiegłym roku człon­
kom, puczem przystąpiono do odczytania protokołu 
i udzielenia afcsolutoryum Wydziałowi, oraz kummyi 
rewizyjnej. W  miejsce ustępujących czterech człon­
ków Wydziału weszli drunuwie: Jodłowski Kazi­
mierz, Pfisterer Eugenii sz, Szuro Leszek i Bieleś 
Jan. Komisyę rewizyjną i sąd honorowy pozosta­
wiono przez aklamacyę bez zmiany. Następnie za­
stanawiano się nad obchodem rocznicy dwudziesto­
lecia Sokoła. Po kolei zabierali głos diubowie: dr 
Emilewicz, Kisielewski i Wodzinowski. Po kilku 
mniejszej wagi wnioskach zabrał głos dr Emilewicz 
w sprawie wnieAank petycyi do gminy o miejsce 
na zabawy sportowe i na tem prezes zamknął wal­
ne zgromadzenie, po któiem odbyto się wspólne 
awieodń

Przy dźwiękach pięknej muzyki sokolej, do stołu 
w podkowę, zasiadło przeszło 200 osdb. Poświęce­
nia dokonał i mowę okolicznościową wypowiedział 
ks, Krzemieniecki. . PrzyDyłycb witai ciepłą mową 
prezes Wodzinowski, poczem rozpoczęto kolejno 
toasty. Druh Łuczko imieniem Rady miejskiej pił 
na cześć soko.stwa, druh Emilewicz na cześć draba 
Łnczki i Rady miejskiej, prof. Gąaiorak na cześć 
rozwoju Koła dramat., orkiestry i cbóru. Po pięknej 
uroczystość oddeklamował z przejęciem druh Wł. 
Fiala śliczny wiersz Konopnickiej: „Tak ml się
czasem wydaje, o Chryste*4, a Koło dramatyczne 
odegrało z brawurą aoskenałą jednoaktówkę Do­
brzańskiego pt. „Wujaszek .alfonsa**, pod umiejętną 
reżyseryą druha Kleina. W  wesołym nastroju ba­
wili się wszyscy do półDocy.

Z la-aju.
Sankcya U8fawv krajowej. Cesarz sankcjono­

wał nstawę, uchwaloną przez Sejm galicyjuki, co 
do wcielenia gminy Chrnsiice do gminy Gołąbko- 
wme (powiat- Nowy Sącz) i wydzielenia przysiółka 
Raskowce z Gołąbkuwic, a przydzielenia go do 
gminy Naściszowa,-

W sprawie wybryków podczas resurekcyi w 
uOChui otrzymujemy od burmistrza tego miasta, 
posła Maissa, informacvę, że trzecn ekscedentów 
zostało przez policję miejsaą ujętych i oddanych 
sądowi.

TarnOw, 25 kwietnia. (Tarnowskib Koło Tow. 
Szkoły Lądowej.)

O ruchliwości tarnowskiego Koła T  S. L. świad­
czy drukowane SDrawozdanie za rok 1910. Krótki 
bilans cyfr i faktów, a m!mo to znaczenie ich o- 
gromne. W  ciągu ubiegłego roku zarząd odbył 14 
posiedzeń, których uchwały zawsze były komuniko­
wane prasie i dlatego też pominiemy wyniki pra­
cy, znanej ze szpalt pism, natomiast zajmiemy się 
pracą oświatową i bnlżetem naszego Koła. I tak 
bekeya odczytowa wysłana na powiat w ciąga ro­
ku 62 prelegentów, 2ałożyła 3 nowe wypożyczalnie 
wiejskie a jednę miejską, zmieniła 6 bibliotek, 
oraz dla uświetnienia Roku grunwaldzkiego utwo­
rzyła w Lisiej Górze z dawnej wypożyczalni czy­
telnię o Samoistnym za-ządzie. Również z inieyaty- 
wy sekcyi odczytowej założyło Koło dwie szkółki 
w Szczepanowic&cb, w których z nauki korzysta 
47 dzieci. Wypożyczalni wiejskicn istnieje obecnie 
w powiecie 43, miejskich sześć.

Wskutek uchwały walnego zgromadzenia otwarło 
Koio w kwietniu ubiegłego roau publiczną bezpła­
tną czjtelnię, w któiej dla użytku publiczności 
znajd „ się 30 lism. Koszt czyte.ni u yniósł 5u0 

ot. U -,'ska biblioteka im. Juliusza Słowackiego 
wyuuBi dzieł 4546, a tomów 5674. Wszystkie 
dzii iły są równomiernie traktowano. W  porówna­
niu z r. 1909 liczba osób, które w roku sprawo­
zdawczym korzystały z biblioteki, wzrosła z 842 
na 1015, ilość przeczytanych dzieł z 43.000 na 
65.575. Bocbod bibl.oteki w ubiegłym roku wy­
niósł 8347 kor. 44 hsl. *

Celem uświetnienia Roku grunwaldzkiego zało­
żyło tarnowskie Koło Czytelnię robotniczą im. KI- 
i ńskiego. Czytelnia posiada bezpłatną biblotekę, 
oraz czasopisma. Odczytów odbyto się 7. Członko­
wie „Czytelni** urządzili kilka wieczorków i przed­
stawień amatorskich. Liczba ich wynos: 135.

_ Sprawozdanie kasowe wynosi w dochodach i roz* 
cnodach 11829 kor. 48 hal. Ważniejcze pozycje 
dochodów są następujące * datki i dary 5 75 kor. 
07 bal., snbwencye 1350 koron, dochód z puszek 
1204 kor. 66 hal., dochód z odczytów i wieczo­
rów 3382 kor. 57 hal., dochód z wydawnictw 486 
kor. 39 hal. itd.

Zwyczajne walne zgromadzenie Kołs. odbędzie 
się 29 b. m. w sali ratuszowej z następującym 
porządkiem dziennjm: 1) Odczytanie protokółu, 2) 
sprat/ozdame zarządu za rok 1910, 3) sprawozda­
nie komisyi Kontrolującej, 4) wybór nowego za­
rządu za rok 1911, 5) wnioski i interpelacye.

Jarosław, 25 kwietnia (B.p. inżynier Korman). 
Dziś przedpołudniem nmarł tn nagle na udar ser­
ca Samuel Ko r man ,  inżyniei, wielce dla miasta 
zasłużony. Jako miody inżyniei w biurze kolejni 
ctwf Wydziału krajowego, wyLonał pierwczą poi- 
sk t mapkę kuiei żelaznych Galicyi i następnie 
wydał mapę Galicyi. Oprócz kilku map jarosła 
wsklego pcwiatu ukończył niedawno bł. p, inżyniei 
Korman mapę projektowanych dróg wodnych, któ­
rej pojawienia się na pułkach księgarskich nieste­
ty nie doczekał.

Jako długoletni radny miasta cafyn zasobem 
swej zawodowej wiedzy stnżył miasta na każdym 
kroku, dając inieyatywę lub can; - z poświęceniem 
pracując około upiększenia miasta. Wielce się teź 
zmarły zasłużył około wystawy przemysłowej i 
rolniczei w Jarosławia w roku 1908, którą wedle 
jego planów urządzono.

Pogrzeb odbędzie się we czwartek o godzinie 
11 przed południem. ■

Strzelanina świąteczna Dowodem olbrzymie 
go pożaru, w  Powitnie, wsi połażonej w powiecie 
gródeckim, zamieszkałej w znacznej części przez 
Polaków, wybuchł w niedzielę rano, podczas nabo­
żeństwa w cerkwi, pożar, który w mgnienia oka 
ogarnął znaczną część wsi. Powodem pożaru była 
strzelanina z moźdz erzy, którzą urządzili parobcy 
ruscy z okazyl świąt wielkanocnych. Mimo ener­
gicznej pomocy okolicznych i miejscowej jtraży po­
żarnych, s p ł o n ę ł o  d o s z c z ę t n i e  3b z a g r ó d  
w ł o ś c i  >ńs ki c h  I kilkanaście sztnk bydła.

£e Jwlata.
W polskie ręce. „Dziennik Poznański*4 donosi, 

że p. Franciszek Mlicki, właściciel Obućna w po­
wiecie żniskim, kupił od Niemca Luchta 120-mor-’ 
gowe gospodarstwo. Niema już teraz w tej wiosce 
ani jednego Niemca; dawniej było ich sześciu. -?v 

Jubileusz Al. Kraushara. Komitet nrządzająey 
jubileusz historyka Aleksanura Kranshara zawiada-1 
mia, że odroczona z powodu choroby jubilataTucztt., 
odbędzie się nieodwoła!n'e 30 kwietnia o godz. P 
wieczorem w salonach hotelu Bristol w Warszawie.'1 
Zgłoszenia *i ewentualne telegramy można adreso­
wać do mec. Kazimierza J. Jasińskiego, ni. Ko­
pernika 14 w Wurszewie.

Sprawa Macocha. Z Częstochowy donoszą: 
W tych dniach bawił w Częstochowie radca rząda 
gabernialnego z Piotrkowa, Ostaszkin, w sprawie 
wizowanych paszporiów i aktów przer Damazego 
Macocha w gminie Lipie, Gnaszyn i Drzewica. Jal 
wiadomo Damazy Macoch fimię cnrzestue Kasper)! 
był z&piBany do ksiąg ludności w gminie Lipie, 
następnie przesiedlił się do gminy GasŁyn; a po­
tem dc Drzewicy, a to w celu łatwiejszego pod­
rabiania aktów i paszportu.

Wiec polskich protestantów na Siąsku. W  nie­
dzielę po połudn.u odbył się w Cieszynie w saĵ  
Domu Narodowego publiczny wiec protestaD v  
polskich z całoge
udziale uczestników. Przybyło ich przeszłe awa ty­
siące. Referaiy przeciw systematycznej akcyi wiadz 
kościelnych, zmierzających do zniemczenia polskich 
zborów i do niezatwierdzania polskich pastorów, wy­
głosili rolnicy pp. Kaleta z Kopicy, Sobiesław Cięciałi 
z Mistrzowie I Rudolf Cichy z Olorachcic. Uchwa­
lono szereg rezolucyj przeciw powyższym naJuży 
ciom wiaaz.

Koncert polskiej śpiewaczki. Oncgdaj w sali 
gremium kupieckiego w Wiedniu odoył się koncert 
panny Zofii Leliwa-Pilarskiej, śpiewaczki, znanej 
z występów swych na estradzie koncertowej i 
publiczności krakowskiej. Produkcye śpiewne uta­
lentowanej artystki wypełniły cały program wie­
czoru. P. Leliwa Pilarska posiada głos rozmgiy ' 
barwie sympatycznej, jest muzykalna 1 umie śpie­
wać. Program koncertu obejmował kiika aryi ope­
rowych Mozarta, Masseneta i Pucciniego, oraz sporo 
pieśni polskich, francuskich, włoskich i niemieckich 
kompozytorów. Największy sukces odniosła polska 
śpiewaczki interpretacją aryi z „Halki44. Bardzt 
dystyngowana publiczność oklaskiwała gorąco ar 
tystkę i obdarzyła ją pięknemi kwiatami.

„M ówiący14 p ie 3  W W ie d n iu . Piszą nam z Wie­
dnia: Jedno z wiedeńrkich wielkich „YarieUs" 
przygotowuje publiczności na miesiąc maj sensa­
cyjną atrakcję. Mianowicie dyrekeya teatru tego 
zaangażowała na przeciąg miesiąca słynnego „mó­
wiącego' psa „Dona", który takie zainteresowanie 
swą „osobą44 w całym świecie wywołał. „Don44 
występował obecnie w berlińskim „Wintergarteni6tt 
i zbierał ogiomne sukcesy za ośm słów, które —  
co prawda —  bardzo niewyraźnie wymawia. Mó­
wiącemu psa pozazdrości honoraryum niejedna 
z gwiazd św'ata teatralnego, czy „variete’owego“ . 
Otrzymuje on bowiem za miesięczną swą gościnę 
6U00 koron gaży.

Zdrowie papieża. Dzienniki berlińskie ogłasza­
ją następującą wiadomość o stanie zdrowia papie­
ża, podaną przez ,Prebstelegraphu. Oczywiście 
wiadomość tę przytaczamy na odpowiedzialność 
wymienionego źródła: „Mimo uspokajających wiado­
mości —  donosi „Presstelegraph*4 —  należy 
stwierdzić, że stan zdiowia pap.ożs. Piusa X  jest 
o wiele poważniejszy, niż to przedstawiają źródła 
ofieyalne. Papież cierpi na zjawiska następowe za- 
staizałej dmy Stad pochodzą gwałtowne bóle sta­
wów, które w ubiegłym tygodniu tak męczyły pa» 
pieżc. Aie następstwa dmy są n papieża poważniej­
sze, gdyż pewna osoba wiarygodna w zupełności, 
a mająca stosunki w Watykanie, oświadczyła wa­
szemu koresprndentowi, że lekarze ku końcowi po* 
przbdniego tygodnia już byli przygotowani na ka-, 
ts strof j. Obecnie przesilenie uważać należy zł 
przebyte, ale mimo to me pierzchnęły wszystkU 
obawy, gdyż w Watykanie nr: ądzono nieustającą 
służbę lekarską. Pius X  wie o swoim stanie kry­
tycznym. Znosi heroicznie ból i z właściwą sobie ła­
godnością wypełnią wszystkie zlecenia lekarzy44.^ ' 

Ostrzeżenia przed oszustwem. Z Bukaresztu
telegrafują nam: Lząd rumuński przestrzega publioz ' 
ność przed berlińskiem biurem Sohlcjlngera, które 
zt pośrednictwem Jstrunlków poszumie kandy da, 
tów do małżeństwu dla panien, których posag wyj 
nosi rzekomo od 150.000 do 400.000 marek. —- 
Schlesinger rozsyłał te ogłoszenia całemi masami) 
każdy jednak kandydat do bogacego ożerkn musiąj 
zgłoszająo się do mego, załf,cz»ć 20 marek, w prze;

Dentysta Dr I. SYR3P
Kraków, Plac W.W. Świętych L. 10. (naprzeciw Magistral!']

Leczy i prostuje zęby krzywo rosnące i szczęki n-.epraw ulowe.
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fclwnym razie biuro nieprzyjmowało zgłoszenia. —  
Schles:nger miał 6 dam, bardzo podejrzanej opinii, 
■które pozwalały mu, za pewnem honoraryum, roz­
syłać swoje fotografie; naturalnie cały ten manewr 
b jł obliczony na wyzysk naiwnych. Rząd rumuński 
zażądał w tej sprawie intorwencyi dyplomacyi ber­
lińskiej, lecz bezskutecznie, wobec czego zwrócił 
się z przestrogą do publiczności.

Czosnek powodem dymisyi. Słynny kucharz 
paryski, mr Tescte, który w pałacu Elizejskim jest 
szefem kuchni pod rządami trzeci! go prezydenta 
republiki, podał się do dymisyi i obejmuje zarząd 
kucuni w jednym z największych hoteli w Lonay 
nie. Naturalnie otrzyma płacę, wobec której płaca 
ministra jest drobnostką. —  Ale nie wyższa płaca 
spowodowała dymisyę pana Teschego, zmusił go do 
niej czosnek. Sprawę tę wyjaśnił p. Tesche w na­
stępujący sposób reporterowi londyńskiego dzienni­
ka „Daily łlail*: Atom czosnku jest dobry, ale 
większa ilość tej niemile i silnie woniejącej przy­
prawy jest nadużyciem, na Ltóre nie mogę się zgo 
dzić. Prezydent republiki Faure był smakoszem. Na 
j6go stolo musiały być raki, bomary, ostrygi, lam 
gusty, w rozmaity sposób przyprawione. Podawano 
zawsze najlepsze wina. Loubet miał w sprawach 
gastronomicznych wyrobiony i pewny sąd. Chociaż 
pochodził z Prowaucyi, przekładał kuchnię północno- 
francuską nad południową. Tylko od czasu do cza­
su zupa rybna „Baillebaisse* używana w połud­
niowej Francyi, muziała się zjawiać na stole. —  
Gdy prezydent republiki Fallieres zamieszkał w pa­
łacu Elizejskim, kuchnia zupełnie upadła. Nie było 
potrawy —  żalił się p. Tesche — któraby się o- 
beszta bez czosnku. Zupa z czosnkiem, pieczeń 
k czosnkiem, jarzyna z czosnkiem. W  dodatku u- 
żywano do smarzenia oliwy. Przed czosnkiąm ucie­
kłem z pałacu Elizejskiego aż do Londynu.

Mianowania i przeniesienia. Rada szkolna krajowa za­
mianowała w szkołach ludowych: Wat. Kowalską i Wa- 
wrzynę Smólską w Haliczu, Marc. Ochęduszkę kier. w 
lassu, Hel. K.amarzównę * Kołaczycach, Piotra Kuca 
fcier. w Padw narodowej, Jana Rozdzielskiego kier, w 
laryampolu, ks. Szym. Piecha naucz, rei, rzym.-kat. w 

Boohni, Jlaryę Jamrozikównę w Rzeszowie, Maohlę A tu ­
tową w Mikulińeach, Stef. Rogówn; w Tuli głowach, Mik. 
Bednarskiego w Radczy, Hel. Wlazłową w B izanowie; 
^anczycielcmi kier : Edw. Gacka w Zagórzu, Mich. Sup- 
\a w Ochotnicy na Jamnem, Teodor! Pohuta w Lubien­
iach, Ant. Piniowskiego w Hyżnem, Tom. Przetacznika 
m Milczycach, nauczycielami i nauczycielkami szkół 
l-klasowych; Maks. KoulańBkiego w Sadkowicach, Lud w. 
Reinera w Gorzeniu górnym, Joann< Olechowską w Gry­
wałdzie, Hen.. Zbys? pekiego w Jabłonce, Stan. Soo.e- 
tkiego w Wolicj łodz. Bodnarównę w Przysłnpiu, 
Maks. Huberta w Połupanówce Wojo. Sliwe -,v Gołko­
wicach polskich; przeniosła: Andrzeja Jaworskiego, kie- 
‘mjąceg! i Leokadyę Jawors' ą w Kutacb starych du Cza- 
izyna l  etr. Hnmmlową w Zboiskach do Kleparowa, S. 
Annę Kajmowiczównę w Orzechówce do Rudy. Włodz. 
iomczyńskiego w Zagórzu do Frywałdu, S. Teofilę Wan- 
Sowiczównę v Samkach średnich do Słobódki Koszylow- 
Skiej, S. Ket. Wróblewską ze Słobódki Koszylowskiej do 
W n c. średnich, Alojzego Glińskiego . Naszacowicach 
przydzielonego w Gołkowicach Polakich do Woli Kurow- 
ikiej, Alena Horodyskiego w Zagrobeli do,Białej, Frano. 
Gancarza w Zawadzie do Międzybrodzia Żyw iecLiego.

Minister oświaty zęmiinował Maryę Wolińską, zaaięp- 
zzyiiic nauczycitikj szkoły ćwiczeń w seminaryum nau- 
zzycielskiem żeńakiem w Krakowie, nauozycielką azkoły 
Ćwiczeń w tym zakładzie.

Z kalendarza. We środę 26 kwietnia: NMP. Dobrej 
ady i Marcel.; we czwartek 27 kwietnia Auastaz. p,; 
eoiila i Zyty; w piątek 28 kwietnia: Pawła od krzyża, 

Witalisa.
■ Wschód sto non dala 26 kwietnia: o godzinie 4 m, 28, 
jsachC.' w godzinie 6 min, 48; długość dnia godzin 14 
inin. 20.

Z krakowskiego obsarwatoryum — Dnia 25 kwietnia 
termometr doszedł od 16*5 do 25*6 C,; barometr powoli 
cię podnosił.

urna 26 kwietnia o godzinie 7 rano stan barometru 
742-6 mm., termometru 11*3 C.; wiatr południowo-za­
chodni.
Repertour teatru miejskiego im. Słowackiego 

w Kiakowib.
W e środę: „Pan „ot Salski'
We czwarl j_ " „Mój przyjaciel Tadzio*.
W  piątek: „Rozbitki“.
W sobotę „Marzyciel*.

JB. G a b r y e l s k a ,  Krzysztof ory 
U L p a k ó n . Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych tabryk fortepiany, pianina, haniiu- 
nie i pianole za gotówl ę lab na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen aajuiższych.

Ze spędzonych na targ z rierząt _«rzeLwo. na miejśoo- 
vi ą Lont-mc/ę 650 sztuk, na konsam-yę innych gmL. 
kraju 105, na eksport za granicę ^raju bydle- .oL ffcego 
22 na eksport za granicę kraju -lorogactzny 26.

Geny powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej.

Koncert Towraystod ntdtyrtneśo.
A więc ów oczekiwany z dawna Mahler... 

Po długich żmudnych próbach zdołano wysta­
wić trzecią symfonię z udziałem ogromnej 
orkiestry o liczbie członków dotąd u nas nie­
widzianej, z chórami żeńsKimi i chłopięcemi. O 
charakterystycznych cechach tego „modernisty­
cznego smoka* mówiłem obszerniej w felietonie, 
przeto chcę zdać tylko ogólne wrażenie u słu­
chaczów.

Jak było do przewidzenia, wielkie rozmiary 
symfonii i przebogactwo jej nastrojów muzy­
cznych musiaiy wywołać znużenie. Już pierw­
sza część, wkfórej powtarzają się niezliczone razy 
przykre (choć muzycznie zupełnie uzasadnione 
wedrug logiki narmonicznej) dyssonanse, powie­
rzone stłumionym trąbkom (cis w akordzie 
d-moll) wprowadziły większość słuchaczów w 
usprawiedliwiony niepokój i niezadowolenie, 
poza tem zaś nadmiar marszowego tempa o 
wcale niewybrednych tematach do pewnego 
stopnia poddawał w wątpliwość „symfoniczny* 
charakter całego utworu. Druga i trzecia część, 
pozbawiona przykrych efektów, uwszeir. pełna 
wdzięku i finezyi, znakomicie orkiestrowana, 
na mocy swego wesołego charakteru podobały 
się ogólnie. Część czwarta (ze solem wokalnem) 
pławiąca się w przeciągiem miscerioso, ponura 
i... o co bardzo w koncepcji filozoficzno-muzy- 
cznej łatwo, monotonna, nie dała dość silnego 
wyrazu, bo niema w niej doDrej proporcyi 
między tematem melodyi a formą. Ustęp piąty 
bardzo barwny (przy udziale chórów') i w ryt­
mice żywy, o melodyi umyślnie prostotą i naiw­
nością zabarwionej, sprawił jak najkorzystniej­
sze wrażenie, zwłaszcza, że wykonanie poza 
zbyt małą liczbą śpiewających nie miało żadnych 
uchybień. Część ostatnia (Ruhevollempfanćen), 
jakkolwiek jest to najpiękniejsza część, w n. • 
stroju bardzo głęboka, uczuciowa, w robocie 
kontrapnnktycznej niezwykle przejrzysta, a po­
mysłowa, znużyła słuchaczów, przez ustawiczne 
potęgowanie nastojów, przez beznadziejne wy­
czekiwanie końca, przez szlachetną, ale nie 
znajdującą oddźwięku gadatliwość. Stąd ostatnie 
wrażenie pozostało... znużeniem. Nie zmniejsza 
to wartości czysto muzykalnej dzieła, w którem 
jest wiele bardzo dobrej muzyki, wiele efektów 
nader interesujących, wiele uczuciowości i cha­
rakterystyki programowej bardzo udatnej.

„Wyspa umarłych* Rachmaninoffa, to nastro­
jowy programowy elaborat, bardzo barwnie in- 
strumentowany i dobrze w robocie tematycznej 
ustosunkowany, ale pozDawiony w tematach 
charakterystycznej plastyki.

Obydwa utwory były wykonane bardzo sta­
rannie, toteż oklaskiwano je serdecznie za dowód 
dobrej pracy i powagi w kierownictwie u p. 
Nowowiejskiego, a wszystkim współdziałającym 
(a więc p. Wandzie Hendrichównie w szczegól­
ności) za dzielne przyczynianie się do wrażeń 
niezwykłych, niecodziennych, z których dla nie- 
uprzedzonego słuchacza zostanie więcej, niżby 
się zdawać mogło. B. W.

Dziat ekonomiczny.
* Jeszcze „Skoda*. Donoszą nam z Wiednia 

2 5  b. m.: Wczoraj po południu odbyło się walne 
igromadzenie udziałowców Towarzystwa akcyjnego 
„bunda* w obecności 20 akcyonaryuszów, repre­
zentujących z 77 170 akcjami 7706 głosów. Zgro­
madzenie przeszło najzupełniej spokojnie, przyjęto 
sprawozdanie zarząan do wiadomości i uchwalono 
podwyższanie kapitału akcyjnego o 5 milionów K. 
W  końcu przyznano akcyonaryuszom po 20 koron 
dywidendy za rok 1910. O kryzie kursu akcyj 
„Skoaa* na giełdzie —  na walnem zebraniu sło­
wem nie wspomniano.

Na giełdzie akcye te w dalszym ciąga upa d a -  
j ą. Na dzisiejszej giełdzie kurs ich Btał między 
640 a 630 koron. W  ciągu więc pięciu dni spadły 
one o 200 koron. Dalsza większa zniżka wyklu­
czona, akcye te bowiem już dziś stoją u progu 
rzeczywistej rentowności. (kb.).

Ceny ziemiopłodów i ważniejszych artykułów żywności. 
Ilras w, 25 kwietnia.

Rlaoono za 150 kilojc.: Voaenicu biała (waga „-atun- 
Kowa 74/76) od 23’— ć . 24-60 żyto krajowe (waga 
ratunkowa j7/73) od 15 Si do 17'5'J; żyto węgierskie
JO   d0 —•— ; jęczmień browarny od 16-50 -o 18-—;
jęczmień na krupy od 15'2o do 16*80; jęczmień na pa- 
: ggę od 16-— do >-20; owies do siewu (r opłatą akcy­
zowi,) od 20’70 do 21-70*, owies na paszę od 17-70 do 
20'"(p proso od —■— do —’—; kukurudza od 14-— do 
17-50; tatarka od 15‘40 do 16-40; groch 21-— do 27-—; 
fasola od 23’— do 40*—; soczewica od 26-— dc 30*—; 
wjkf oa 2li*— Co 22*—; si_no zwyczujne od 6-40 do 
b-—; koniczyna pastewna ud 8-bu do 8*60’, słoma od 
4*b0 do 5*20; rzepul zimowy —*— do —*—; kminek 
ja  owy od fil*— do 62*—; kminek ho'enderski od70*— 

72--* 1 oniczyL_ nasienna (nerwom odl30*— do 160*—; 
• miozyna nas.snna biała od ——0*— do O*—; tymotka 
nasienna oa *  do -—*—•; esparsetta oJ — do

.omniaki 3*80 do 4-40, jaja za kops 3*40 do 
3*80, masło za 1 kilogram 2*80 de 3*00; ser za 1 kg. 
—•80 do—*90; mlek zbierane za 1 ritr —*16 J( —*20; 
mleko nieebierane —*22 do —‘24; spirytus na 95° za 
1 hL — do —0; oaowita na 75" Ttalesa — do-
— /L*- - i' *; i!
-z

Kraków,

$  K r o n i k a  l w o w s k a .

L itró w , 26 kwietnia.
Posiedzenie Rady Narodowej odoędzie się w 

sobotę o godzinie 4 po południu.
Teatr lwowski, w teatrze miejskim we Lwo­

wie wznowiono „Dzwon zatopiony* Hauptmana na 
debiut młodziutkiej adeptki sztuki p. Róży Łuszcz- 
kiewlczówny w roli Rusałki. Debiut ten pjwioał 
się jak najzupełniej. Siedmnastoletnia nowieyuszka 
teatralna posiada wybitny talent. Cała prasa bez 
wyjątku nie szczędzi uznania dla niej zarówno, 
jak i dla jej nauczycieli pp. Zapolskiej i Żelazow­
skiego.

T e a t r  N o w y  cieszy Bię znacznem powodze­
niem. Przedstawienia odbywają się codziennie przy 
zapełnionej widowni i to publicznością doborową. 
Szczególnie podobają się „Krowoderskie zuchy* 
Stefana Turskiego, stale zapełniające widownię.—  
Wodewil Danielewskiego „Polacy w Ameryce* z pp. 
Karbowskim i Gończą w rolach głównych, nie ro­
kuje wielkiego powodzenia. Na najbliższą sobotę 
przygotowuje dyrekeya nowę sztukę Kazimierza 
Królińskiego p. t. „Płomienna miłość*.

Kepertoar teatru miejskiego we Lwowie.
We czwartek po poł.: „Igraszki Jej Ekscelencyi*; 

wieczór: „Sztygar*.
W pii.teL: „Gaj święty*.

- L g - g a r - s .

rych 24 z prż;

JS57JT U łC M a«r

otem na ćzele a r e s z t o ­
w a n o  i o d s t a w i o n o  do sąd i .  p o w i a ł o  
w e g o  w Uhnowie ' r; ' ?>

ran
(Telegramy „N. Reformy* z 26 kwietnia.)

Berlin. „Loc. Anzg.* donosi z N o w e g o  
J o r k u :  Wielką sensacyę wywołało tu a re  
s z t o w a n f s  k i l k u  p r z y w ó d c ó w  r o b o t ­
n i k ó w .  Aresztowania te stoją w związku z sy- 
siematycznemi z a m a c h a m i  d y n a m i t ó w e -  
mi. Aresztowani oświadczają, że nie ponoszą 
oni w tej sprawie żadnej winy, że ma się tu 
natomiast do czynienia z akcyą, której ctlem 
jest zdyskredytowanie Związków robotniczych. 
Poiicya zaś twierdzi, że posiada niezbite dowo 
dy winy aresztowanych.

Jeden z detektywów, Wiliam Bu r n s ,  który 
po zamachu dynamitowym w Los Angelos, 
aresztował tam trzech łudzi, podejrzanych o wy­
konanie tego zamachu, oświadcza, że areszto­
wani zajmowali wybitne stanowiska w Związku 
kolejarzy. Burns znalazł też w stanie Ohio, u 
ojca jednego z aresztowanych w Los Angelos, 
kryjówkę, w której znajdowało się 4 c e n t  na 
r y  d y n a m i t u .

Związek robot .czy, do którego należą i ko­
lejarze, liczy kilka milionów członków i rozpo­
rządza ogromnemi środkami.

; Przywódcy tego Związku twierdzą, że podei 
izenia. rzucane na Związek, są  i n t r y g ą  po-  
l i c y i ,  a dowodem tego jest sposób aresztowa­
nia jednego z podejrzanym o wykonanie zama­
chu w Los Angelos.

Aresztowanego trzymano przez 10 dni w 
mieszkaniu jednego z detektywów i tam  g o  
t o r t u r o w a n o .  Policja twardzi, że ów are­
sztowany przyznał się w zupełności do winy.

Celem tych zamachów ma być —  zdaniem 
policji — zmuszenie przedsiębiorstw do nie- 
przyjmowauia robotników niezorganizowanych.

■diejtkiej oei.tralnej targowioy na bydło w Kranowi.*. 
i*ów 25 kwietnia, ózisiej ny targ op Iłouo bydła 

rogi.ego 48, vieląt_ 342, owieo i kóz u, nierogacizn^

łiyoiTiy żywej wagi: but je od —•— do o —*—, w<
00- do 93*—, tsowj od 72’— do 86*—, jałownU
—• - ho —*—, oielęta od — do —■—  nicrogai iz

3x0; *ew .03 zwierząt. Płacono za jeden cetnar n -
woły 

od
]  JP . nicrogai iznę

Onemą od O—*— di *0— ; bitej wagi: ńierogaciznę od 
140 — 152*-. Z zakr ,lorach na ono płecon za
sztukę: buhaje od 120*— do 20U*—, woły z paszy od 
O—*—  do O—*—, krowy od 160—  d“  J20*— , jałówG od 
100*— d o 220*—, cielęta od 28*—  do 76— , owo« i  -Ozy
od 24*— do —*—.

©fr iti o Naroku.
(Telegramy „N. Reformy" z 26 kwietnia). 

Sytuacya w Fezie.
Paryż. Sytuacya w F e z i e  nie jest niebez­

pieczną. Sułtan wysłał do zbuntowanych ple­
mion emisaryuszów, którzy mają je nakłonić do 
poddania się.

Akcya generała Mclntera.
Paryż. Generał Moinier otrzymał rozkaz, aby 

wydał do zbuntowanych plemion odezwę, w któ­
rej zapowiedziałby im w y m a r s z  w e j s k  
f r a n c u s k i c h  d o  M a r o k a  i wytłómaczyłby 
im, że Francja nie myśli o zajmowaniu teryto- 
ryów marokańskich.

Wiadomości o Brem ndzie.
Paryż. Wczoraj nadeszły tu z T a n g e r u  

wiadomości od majora B r e m o n d a ,  o którym 
od 20 b. m. nie wiadomo, gdzie się znajduje. 
Major Bieinond znajduje się w pobliżu miejsco­
wości D a r - c a i d - H a f i d  Jego zapasy ży­
wności i amuaicyi wystarczyć mu miały jedaak 
tylko do 25 b. u.., to też oczekuje on z wielką 
niecierpliwością zapowiedzianego t r a n s p o r t u  
a m u n i c j i ,  < -

Paryż. Agencya Havasa donosi z E l k s a r  
pod datą 24 b. m.:

Wrzenie w obszarze G h o r b  wzrasta. Szcze­
py podburza agitator Bon - Sghir. — Wszjscy 
jeźdźcy szczepu Beni Hasseu przekroczyli jeż 
Sebn i zamierzają proklamować dnia 26 b. m. 
powstanie w okręgach Sukę! arba i Fidi-Aissa. 
Tylko interwencja wt ska z Eksar zdołałaby 
zapobiedz wybuchowi powstań a. Wybuch pow­
stania naraziłby na szwank zap.owiantowanie 
mehalli B r e m o n d a  i przeciąłby połączenie 
między Fezem a Tangerem.

w ;  ■ wy- - h
Petersburg. (Pet. Ag. tel.). Dotychczasowy 

anstro-węgierski anmasador hr. B e r c h t o l d  
wczoraj wieczorem opuścił Petersburg. V

Po zamknięcia niLmora.
Kpaków, 26 kwietnia.

Wycieczka techników do Krakowa. Jutro 
przybywa do Krakowa wycieczka Związku słucha 
czy inż/nieryi szkoły politechnicznej we Lwowie 
pod przewodnictwem profesorów politechniki dra 
Wątorka, dra Maoakiewicza i dra Łopuszańskiego, 
W wycieczce weźmie udział 35 osób Uczestnicy 
zabawią w Krakowie dwa dui i zwiedzą roboty 
około skanalizowania Wisły i Rudawy, oraz budo­
wę nowego dworca towarowego.

Z sali sądowej. (Podpaleuid). Dzisiaj rozpoczęła 
się przed krakowską ławą przysięgłych rozprawa 
przeciw 32-letniemu Janowi Czakowi, pochodzące, 
mu z Grójca, o to, że w styczniu b. r. podpalił 
stajnie i stodołę sąsiada swojego Woszczyny. 3n 
dynki spłonęły, Woszczyna poniósł wskutek rego 
szkodę w wysokości 1.4C0 koron. Akt oskarżenia 
za.znca dalej oskarżonemu, że bez pozwclenia i bez 
potrzeby nosił broń i przechowywał patron dyna. 
mitowy w swoim domu.

B ozprawie przewodniczy starszy radca sądowy 
dr Grodyński, oskarża zattępca prokur, dr Jeadl, 
broni adwokat dr Glaitimaan. Obwiniony przyznał 
się do winy. x

Wyrok zapadnie po połndaiu.
Napad na pocztę. Z B r e g e n c y i  telegrafują: 

W jednej z poblizkich miejscowości napadło ubie­
głej nocy k i l k u  b a n d y t ó w  na  u r z ą d  po ­
c z t o w y .  Splądrowali oni kasę z markami, poczem 
chcieli rozbić kasę żelazną.

Nie powiodło im się to jednak, wobec czego 
włożyli kasę na wóz i wywieźli ją. Pocztmistrz, 
który już spał, usłyszawszy łoskot odjeżdżającego 
wozu, zbudził się i pobiegł do posojn, w którym 
znajdowała się kasa. Już jej jednak nie znalazł.

O napadzie zawiadomiono natychmiast żandar. 
meryę, która dotąd nie zdołała wyśledzić bandy­
tów. Znalazła jednak kasę, porzuconą przez bandy­
tów. Bandyci, nie mogąc rozbić kasy, wyrzucili ją, 
a sami zbiegli bez śladu.

Defraudacye Riviera. Z ParyŻE, telegrafuią: Re­
wizja ksiąg bankiera R i v i e r a  wykazała, że zde- 
fraudował on ogółem 1,800.000 franków. Ririer —  
jak wiadomo —  uciekł.

Najwyższy dom. Z Nowego Jorku donoszą: Go­
towe są już plany na dom, największy w Nowym 
Jorku. Dom, wysoki na 750 stop, b ę d z i e  m i a ł  
30 p i ę t e r  a ponad tem wieżę 25-piętrową.

Odpowieuzialny redt-ktoi i wydawca: 

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i ,

Telefoniane i Mp w w
(dlodotnoici „Home] Reformy**

.■iUi/ w
26 kwietnia.

Zadurzenia (0 Kurowie.
(Telegramy „Nowej Reformy* z 26 kwietnia.)

Lwów. (Tel. pry w.). „Słowo Polskie* zamiestcu 
następujący opis zajść w K a r o w i e  poć Uhno-
w em ; - i. ^W  niedzielę 23 b. m. wieczorem przybyli do 
Karowa rzeźnicy, uhnowscy żydzi, celem ode­
brania kilku sztuk bydła, przeznaczonych na 
rzeź. Na jadących furą napadli tamtejsi paro- :y, 
zagrabili konia i wóz i jednego z rzeźników 
c i ę ż k o  p o b i l i ,  zadawszy mu k i l k a  r a n  
w g ł o w ę .  Jeden z rzeźników pobiegł do Uhno- 
w» i zawiadomił o tem żandaimeryę. Gdy na 
drugi dzień przybyli żandarm., zastali tłum chło­
pów, który zajął g r o ź n ą  p o s t a w ę ,  nie po­
zwalając zagrabionego konia z wozem odebrać 
i sprawców napadu aresztować. Sprowaazouo 
posiłki z okolicznych posterunków, te jednakże 
wobec przeważającej liczby chłopów okazały się 
za słabe.

Tymczasem roziuszony tłum r z u c i ł  s i ę  na 
ż y d ó w ,  stojących w grupkach, i kilku z nich 
dotkliwie porai ił. Bawiącego tam chwilowo ra ­
b i n a  uhnowskiego śc.ągnięto przemocą z fury. 
Od niechybnego kalectwa uratował się on 
ucieczką. Na wezwanie żandarmeryi, do uspo. 
kojenia; rozejścia się, o d p .i w i a d ,t n o w r z a ­
s k i e m  a nawet na wezwanie tamtejszego wójta, 
Nykoły K o t a ,  który pierwszy dał przykład,
r z u c o n o  s i ę  na  ż y d ó w .  -.* '

Na telegraficzne wezwanie przebyła Kompa­
nia wojska z Rawy Ruskiej i dop.ero z jej ,„o- 
mocą zdołano awanturników poskromić, z któ-

Z a m k n ty c le  k a p l i c .
Pett. Hburg. (Pet. Ag. tel)  Utworzone bez ze­

zwolenia władz k a p l i c e  obu gin. jazy ów rzy  m- 
s k o - k a t o l i c k i e g o  k o ś c i o ł a  św. Kata­
rzyny zostały przez mttropolitę z a m k n i ę t e .  
Kaplice przed mianowaniem metropolity utwo­
rzone zo-tały s a m o w o l n i e  przez usuniętego 
z urzędu biskupa D e n i s ó w * c z a ,  o czem óy- 
rekeya szkół nie wiedziała. Gminy przygoto­
wują prośbę w sprawie ponownego otwarcia 
Kaplic.

Akcya dncdowlfaństwa v  Portugali!
Paryż, Ag. Havasa donosi z L i z b o n y :  ;
Duchowieństwo Lizbony zeorało się wczoraj 

pod przewodnictwem patryarchy i powzięło je­
dnogłośnie następującą uchwałę*.

Uznając trudną i niepokojącą sytuacyę, w 
jakiej znalazł się. kościół skutkiem dekretu o 
rozdziale kościoła od państwa, duchowieństwo 
w zupełnej zgodzie z patryareną oświadcza go­
towość poniesienia wsz kich ofiar dla o b r o ­
ny  praw kościoła i swobodnego wykonywania
funkcyi duszpasterskich.

Duchowieństwo wszystLich biskupstw przy­
łączy się do duchowieństwa 'izboń "tiego. W spra­
wie ustawy o rozdziale kościoia od państwa 
odbędą biskupi zgromadzenie a uchwały jakie 
będą powzięte na tem zgromadzeniu, będą za­
komunikowane papieżowi.

R o i ła m  w ś r ó d  M lo d o tn i  j ó w ,
Konstantynopol. Wczornj cabyło się ti pe ie- 

dzenie większości p a r t y i M ł o d o t u r e  c k i e j  
Wybór zarzadu odroczono znowu d o  n i e ­
dz i e l i ,  ponieważ przybyło tvlko 110 członków, 
przeważnie konserwatywnycu, .adykalna zaś 
mniejszość, złożona z 70 czlonkówt wcale nie 
przybyła. Przywóucy obu stron starają się po­
zyskać swoich niepewnych koleg-w klubowych, 
W ukształtowaniu się zatem Izby deputowa­
nych mogą niebawem nastąpić wielkie zmiany

N A D E S Ł A N E .
Artykuły w tym dziale nie pochodzą od

redakeyi).

Podziękowanie
Szanownemu Zarządowi Stowarzyszenia „Sa­

mopomocy* podróżujących kupców Galicji w Kra­
kowie, składam na tej drodze serueczne podzię- 
itowanie za udzielenie mi doraźnej pomocy, jako 
wdowie po zmarłym członku Stowarzyszenia 
-rzez natychmiastowe wypłacenie nr k w o t y  
k o r c u  1.626. <

Poczuwam się do obowiązku zwrócenia uwagi 
wszystkich na tę instytucyę, niosącą wdowom 
i rodzinom po zmarłych jej członkach z rzadką 
sumiennością i skrupulatnością bezzwłoczną po­
moc. Pepp! Henenberg.

BENZ
z.

HdrKfl f t M S j  SłDtoij!
! !  A u t o m o b i l e

luksusowe, ciężarowe 
i omnibusy.

: :  n i c / t o r y  ■ i
stałe dla wszelkich materyałów 
popędowych i gałęzi przemysłu.

Krakuwska Fiiia austryaukiego 
Towarzystwa motorowego

B E N Z .
Biura i wystawa: t Kraków, Ĝ antJ 
Hotel. Barage i warsztaty repera- 

oyjne: ulica św. Filipa L. 9.
3251 2 0

W KRYNICY Di. z. Ucsoulcz
i . .  ordynuje, jak w latach

J O m  „ p o d  O r ł e m ”  po^rzeduich, o i  15 ma-
ja (choroby wewnętrzna

Telefon mm. Nr. 4. i kobiece). 3289210,

IGNACY TISLOWIITZ
upoważniony budowniczy

mszka przy ul. Podgórskiej 12 w KI.AKOWJL 
koło mostu podgórskiego). 3208 5 5

Dr Jan SCHNEIDER
Sekundaryusz szpitala św. Ludwika, ordynuj < 

w chorobach dzieci 2— 4 ,
Kraków 3379 1 5 Zwierzyniecką 19.

DR. LUSTER

Hdetzduko PENSYONAT
arowej r

M  K r U n iC U  Komfort, wodociągi, Ka- 
•  - J  nalizacya —  oświetlenie

Teieron mm. Nr 11. elektryczne. K u c h n i a  
w y t w o r n a .  C e n y  p r z y s t ę p n e .  Panienkom
bea rodziców zapewnia się troskliwą opiekę.--------

■r 3290 2 10

Henryku, mój kochany stary 
chłopcze,

pupadas& w rozpacz!? Z powoda tej odro­
biny kataru i męczącego k&3zlu ? Nie wy­
prawiaj żadnych historyj —  kup sobie le- 
pibj w najbliższej aptece lub drogeryi pu­
dełko Faya prawdziwych Sodeńskicn pasty­
lek mineralnych, a zatożę się, że pozbędziesz 
się z zadziwiającą szybkością wszelkich do­
legliwości. Pudełko kosztuje tylko K 1*25, 
nie daj się jednak namówić na jakie naśla­
downictwa. _ 517 2 2

Generalne zastępstwo na Austro-Węgry:
W. Th. Guntzert, c. i k. nadworny dostawca, Wie 

deń, IV/1 Grosso Nergasse 17.

DR TABOR, dentysta
Szewska 15.

Ordynuje od godziny 9— 12 i od 2 — 5 Dla P, T. 
Pedagogów i Pp. Akademików zniżki. Ambulatoryum 
dla ubogich od 8 —10. Dla służby ceny względne. 

3369 1 O

powrucił

specjał, chorób włosuw 
i lekarskiej kosmetyki

3320 2 3 Ki aków, Floryańska 37.

Dla dzieci

38 6 9
dorosłych.

Pierwsze powagi 
w kraju i zagranicą 
polecają mączkę dlL. 
dziec „ K u f e k e *  
jako najlepsze poży 
wierne w razie cho- 
leryny, biegunki, 
nieżytu jelit i t. ć.

Dr Tadeusz PISARSKI
mieszka obecnie

mica Długa L. 29
i ordynuje w chorobach narządu moczowi)'' 
płciowego. 1 3112 6 10

Koncesyonowany Dom handlowy 
i Biuro pośrednictwa

Adama Bilińskiego w Krakowie, ulica Szewska
L. 11, wejście od ul. Jagiellońskiej 6, Telef. 1004. 
Pośredniczy w sprzedaży i kupnie majątków z.e n- 
akieb, kamienic, realności, parcel bulowianyc i, pi* - 
duktów rolnych, fabrycznych i t. p. posiada najwię­
kszy wybó** rożnych oDjektó” . 3141 5 ? •'

DR. ZYGMUNT V0GLER
otworzył kanceiaryę adwokacką
u Krakowie, przyul. Grodzkiej H,l.p.

Kursa i eiegraticzue.
Wiedeń, 25 kwietnia. (Giełda południowa.)
Mark' 117*33. Renta majów 02-70. Ruut* koroi iwa 

węgierska 91*30. Ak-ye austn **kJ. a  I 649*—. Akcjo 
. ręg. kł. kred- 623*- Akcyr angrooan ca 824*60 Akojc 
Unionbanta 615’—. Akcje Lankrereina 544*—. AtajeuAp- 
le >anka 529’— . Akcye kolei |.da;wowjob 759 25. Loo>. 
ił _ r 112*—. Akoje '.“tbry ll broni 765*—. Atcy* tjto - 

owe 335*—. Jpin> 83« 50. Run*-f* orany: 687*50. Ak­
c je  praskiegc l'ow. jeUtaegc 2703*— Loay tareckns 
252*25. Rabie 25s-50. Skoda 632*—. Akcye galic, nanku 
hipotecznego 0—*—.

Usposobienie: ospałe,
Bmik, 25 kwietnia. ('HeUa poranna)
Ahoyi ireiytowa 204-25. Tow dyskontowe 189 62. 

i hienie ciche. i

Giełda waiszawska,

War«rawa, 25 kwietnia. .
4- :ocentowa renta rosyj.ika 94*40 u .*  prem.0v.ia z 

1864 iku 483*— rb.; ; jmiówl z 186t rota 379*— ; 
4‘ p-proc. obligacyi m. Warszav - 91*20; 6-proo. poi 
oska rosyjska I emisyi 479*50 rb.; 5-proc. po-ycika II 
emisy. 370*60; szlacheckie 330*— łh.-proo. 
skie 86*10; 4-proo. listy ziemskie 93*80 
sty miasta Warszawy 96-17i/, rb ;

rb • -utbów 146*— rb., 5-proo. piotrkowskie 92*16 rb.j 
bońnan-Szwbdo 380*— ; Bwlia 46-25,

t y > A«-
Giełdą znożowa.

Budapeszt, 26 kwietdia. —  Targ zbożowy.
'szenica l>  twiecień 12‘»0 do 1‘ . 91; pszenica na m»i 

12-4 i do 12*47; pszenica na pażdziernll 11*47 do l.'*48t 
żyto na kwiecień 0*— do 0-— ; żyto na październik 9*10j 
do 9*11; owies nt kwiecień 11*16 do 11*16; owiejnr paę 
ździermk 7*73 do 7*'»4; kakoradz ni maj 6*04 do 6-35J 
kukurudza na lipiec 6-47 do 6-4 8 ; rstpai n » aierprei. 
14*10 do 14*20. ‘  . -■ >* 4

Oferty mierne, chęć kupna m5 irna, uspoaoc ..aie silust 
: Diękn*.

3366 2 3

S łynne piwa: K.v!mbaciiskifsPilzneń- 
skie, „Cesarski Zdrój" i Porter

t

G ł ó w n y  s W a d  i m  K r a k ó w  i  p r o w i n c y o  

* " * ^ % - B z 1 t o M n S / o F a . ^  :a:?  p r z y  u l .  M o s t o w e j  L . 1 2  w  K r a k o w i e *  n

generalnego zastępcy a s le lo n  N r 5 6 0 -
Z a iilLy U !L-il łĆI ' lltl :-A K. pi-owinoy<j

 ̂u sk u te cz iu Ł - s ię  H a t^ e iin iią ,^ !



n i  i c  j j i  v  u  w  a

i i  na i
F r .  E b e r t a

w Krakov/ie, ul. Floryańska 35.
atacya kolei elektrycznej — poleca 

Nuty, libretta i wyciągi rói tepianowe do naj­
nowszych ape*' i operetek. Nowe edycye 
nut od 40 hal. począwszy, na fortepian I ab 
akrzyne. Przewodniki po wszystkich mia­
stach i Krajach -d 60 hal p icząwszy, K a r tK l  
artystyczne i widokówki. Gazety i pisma 

sportowe. 2683 8 10

Koncesyonowany Zakład
SPRZEDAŻY i KĘPNA 

M. Teles^uticLiej
W Krakow ie, ul. iw . Jan a 1. 2 , I p .

ióg lin ii  A—B.
'.tw a  ki * .piotr* arzędzenia salonów, sypiaiń, 
| la lb ib lio te k , biur, sekretarek antyoz., łóżra. 
w stylu Bidarmajer, serwantek, dywanów, obra- 
,ow, lamp elekt. , Kazowych i zwykłych, jako- 

tez zwyczajne meble po pr ystępnych cerach. 
Powyższe przedmioty przyjmuje się w komis. 

850 28 Ó

K O m K
imperia!

* koron 12*—
** koron 14-50 

*** koron 17 — 
za 5-kg. baryłeczkę (około 4 litrów) wy­
syła rocztą za zaliczką opiatnie do 
wszystkich jiejscowości. 2032 13 20 

H. Maiki, Capudistria.

Cynki wysyłam darmo i opiałnie!

M fl i t k l f h  f f f i in e n C h  u “ “ awoow 1 krytyków znajduje się gramofon z „aniołkiem" nznany za naj-
11U W a fc "  j i l t l U I  u w U r U l lI  lepszy w śwleois, co załohnmentować mogę rozlicznemi nznanicmi. Także 
i wysoką szlachtę zaliczam do mych odbi iręów, i ile tai zadowoloną jest z gri i .fonów z „aniołkiem", świadczy 
mnóstwo podziękowań z tej strony — Gramofony i płyty z marką „aniołek piszący" otrzymaó można li tylko n firmy

we Lwowie
ul. Syktiiska 2. T el. 1560. J O J L F  W L K S L E U w Krakowie

ul. Grodzka 71, Tel. 1241.
Demonstracyn bez przymusu kupna I Cenniki wryłam darmo : opłatnie. Ulgi w spłatach ratalnych. Przeróbk’’ 
Pathśfonów na gramofony. Wszmuie płyty > 'ócz „aniołkowych po K 2-— . Gramofon koncertowy j  10-ma pod­
wójnymi płytami K 50 —. N a jn ow sze  u , ę c i a  s łyn n y ch  śp ie w a k ó w  p .-o fe s o tó w  MYSZUOI 1 RESZUI

wi >ac: ły tasz repertuar. 3044 4 70

„ 6 R H M 0 F 0 N “
Łi. bez przymusu kapnął

Eleonory KsleźneJ LubomirsKIe] u  Szczucinie
odznaczoną medalem na wystawie przemysłowo-rolniczej w Jarosławia, mti obe­
cnie do zbycia większe zapasy swoich wyrobów przedniej jakości, przechodzące 
swoją dobrocią wszelkie wyroby krajowe i zagraniczne, po cenach zniżui^ch 
na rok 1911. Irzy większym odbiorze przyznaje znaczne opnsty i udziela ł akże 
włościanom kredyty bezprocentowe na przeciąg jednego, roku za przedłożeniem 
świadectwa z gminy i (Irzędu parafialnego.

Zamówienia przyjmuje i bliższych informacyj udziela
3279 q 3 Zsu-ząd dóbt tj szcz aclffte.___

Cudze chwalicie, *wego nie znacie'
rami nie wiecie, co posiadacie.

WSI
Kraków - Zwierzyniec (dawo. Wola D aiiA

poleca: Drożdże proszkowe po 
1C hal.

Cukier wanilinowyi sos 
po 10 hal.

Pudingi wióźnych sma­
kach po 16 hal.

Pudingi oztsl oladowe
z zawartością cukru 
36 h.

Galaretki owocowe na-
tura'ne bezfłaszeczkl 

t  farbą i eierem, poreya na 6 osób 60 b itp.
Odsprzedającym duże rabaty. 1876 5 O

l is  M e s o  Bćska M jtw g o
we Lwowie

przyjmie młodszego urzędnika, biegłego 
w języku polskim i niemieckim w słowie 
i piśmie, obeznanego z pracami kanto- 
rowemi i z praktyką w dziale węglo­
wym- Reflektanci piszący biegle na ma- 
szyrie, mają pierwszeństwo. Własnorę­
cznie pisane podania z dołączeniem od­
pisów świadectw, curriculum vitae, z po­
daniem wysokości żądanej płacy, jako- 
też z oznaczaniem czasu wstąpieuia, na­
leży wnosić do Dyrekcyi Filii Praskiego 
3’ nku Kredytowego we Lwowie, ulica 
Karola Ludwika 1. 29. 3272 2 2

Zastępca!
Firma J. Nowotny, c. k uprzyw-. 

fabryka broni w Pradze Czeskiej, wy- 
sy,? swojego zastępcą do GaKcyi z 
kolekcyą nowych broni myśliwskich i 
'lprzejmie prosi Sz. Panów myśliwych 
i interesentów o łaskawe odwiedzenie 
tegoż w Krakowie, dnia 27, 28 i 29 
kwietnia w hotelu Saskim, dnia 30 w 
Przemyślu, hotel \iktoria, dnia 1 maja 
w Tarnowie, hotel Bristol i 2, 3 i 4 
maja we Lwowie, hotel Imperial. -  

Polecając się łaskawym względom 
Sz. Panów Odbiorców zostaję

3276 2 2
z poważaniem

J . N ow otn y.

L. 193/11 
prez.

3281 2 3

m
Prezydyum Magistratu m. Krakowa 

rozpist.je ninidjszem konkurs na posadę 
m.. skiego asystenta weterynaryjnego 
w X I kiasie rangi z płacą 1600 kor. 
i dodatkiem kwaterowym 576 kor. ro­
cznie.

Kandydaci na tę posadę obok wa- 
ronl ów ogólnych, jak wiek poniżej 
lat 40, obywatelstwo austryackie, nie­
poszlakowane życie i zdolność fizyczna, 
wykazać się winni z uzyskania dyplomu 
weterynaryjnego i ze złożenia egzaminu 
wymaganego dia otrzymania stałej po­
sady weterynaryjnej w publicznej słu­
żbie zdrowia przy urzędach administra­
cyjnych.

Kandydaci niemogący się wykazać 
świadectwem z powyższego egzaminu 
obowiązani będą, w razie otrzymania 
posady, złożyć go najdalej w przeciągu 
lat 2 od nominacyi.

Posada będzie n,.daną na razie pro­
wizorycznie, a po npływie roku. zado- 
wałniaiącej służby, tudzież po ewen- 
tualuem wykazauiu się ze złożenia egza­
minu, o którym wyżej mowa, nastąpi 
stabilizacja z wliczeniem czasu służby 
prowizorycznej do czasu policzalnego 
przy wymiarze emerytury.

Kandydaci, mogący się wykazać pra­
ktyką weterynaryjną przy władzach 
admini tiaoyjnych, będą mieli pierw­
szeństwo. Podanie zaopatrzone w me- 
trjkę urodzin, świadectwa z ukończo­
nych studyów, ze złożonych egzaminćw- 
[ ®went„ praktyki, świadectwo zdrowia, 
tudzież krótkie curriculum vitae wno­
sić u i'ejy go Prezydyum Magistratu 
m. Krakowa w terminie r lo  5  m u ja  b r .  

Prezydyum Magistratu m. Krakowa.

o
t e t r a y c h  u b r a f j  m ę s k i c h

„Szatnia"

magazyn obuwia
S a . n n  M e s s e r a

Kraków, Rynek 12
urządza

Wielka sprzedał poi H rtrzo ra
z e  z n i ż k ą  4 0 — 5 © ° /o

wysortowan^go obuwia męskiego, damskiego i dziecięcego najlepszej jakości. 
Za dobroć gatunku obuwia na sprzedaż wystawionego ręczy długoletnia

chlubna reputacya firmy. 2085 10 20

Wejście na sprzedaż poinwentarzową w  drugim podworcu, Rynek 12 (przecdonnia kamienica].

(Spółka z ogr. odpowiedziatnością)

w rtrakowie« przy ul. Majkowskie! 1.14.
(vis a. ris „Grand Hotelu")- 1

poleca: bogaty wybór palt augielskich, zarzu- 
tek i ubrań marynarkowych, żakietowych i an- 
glezowycn. 2390 8 10

i Ni sra angielskie

P r e z e s

w Krakowie
zawiadamia .niniejszem Członków uprawnionych do głoso­
wania na mocy Art. 10 statutu, że uzupełniający wybór De­
legata do Zgromadzenia ogólnego tegoż Towarzystwa od­
będzie się:

z okręgu  Jasielskiego
dnia 26  maja 1911 r. w Jaśle w sali posiedzeń Rady 
powiatowej o godzinie 1  po południu pod przewodnictw mi 
Marszałka Tadeusza Sroczyńskiego.

Lista wyborcza wyłożoną będzie na dwa tygodme przed 
ogłoszonym terminem wyboru w agencyi Tow. w Jaśle.

Uprawnieni do głosowania w każdym z poszczególnych 
działów ubezpieczeń P. T. członkowie Towarzystwa otrzy­
mają w myśl § 3 Instrukcji wyborczej karty legitymacyj ne 
na 15 dni naprzód przed terminem odbyć się mających 
wyborów. ’ - -

Na karcie legitymacyjnej zamieszczoną jest w dosłow- 
nem brzmieniu obowiązująca „Instrukeya wyborcza", odpo­
wiedni wyciąg ze statutu Towarzystwa oraz formularz na 
pełnomocnictwo do ewentualnego użytku Członków.

Reklamaeye w sprawie uprawnienia do głosowania nad­
syłać należy bezpośrednio do Dyrekcyi Towarzystwa Wzajem­
nych ubezpieczeń w Krakowie nie później jednak niż na 8  dn‘
przed terminem wyborów. 3330

Refelaraatye później nadesłane przekazane 
będą do zbadania i załatwienia przewodniczą­
cemu zgromadzenia wyborczego, który na zasa­
dzie Art. IO statutu Towarzystwa orzeka wspól­
nie z Komisyą wyborczą o ważności reklamaeyi.

Kraków, dnia 2 2  kwietnia 1911.

A C ' T E L  S A N S - S O U C I
Lwów, Szajnochy 5 (róg Sykstuskiej)

w centrum miasta, z wszelkiemi wygonami, podług 
nowoczesnych wymogów urządzony. 

Pedantyczne- czystość. Ceny uiularlow ane.

107127 o liienryk Kaufman, właściciel.

L. [Mmnajmodniejsze, poleca firaw
siłiiid Kapeluszy i obuwia amerykańskiej

w Krakowie ulica Fioryańska i. 5. 2568 10 10

Rzaaowo

fabryka wód nńal. szli '£ P i :n c M  toacart
pod firma

K. RZACft i CHHUltSIil u K U M IE
przy ul. Sw. Gertrudy pod Nn. 4

wyrabia pod kontrolą, komisji Przem/arowej Tow. Lek. Krak. polecona prze* toż Tow

wody m in era ln e  sztuczne
odpowiadając* »k’ ade: chemicznym wodo~i: BILIŃSKIEJ, G33S lUBLEnSKIEJ, SELr 

E.*SK*£L, VICUY, IL A lY W B a/lZ H E J , HOMBUftG, KISSJNGEN, todzież

specyalne lecznicze 1517 o
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwe.ną,orai. r o a y  lo e ^ n ic e a  n o r m a la  

z przepisu P r o t .  J a w o r s k l e g o r  
Spizedai cząstkowa w antę ech I drogueryach. — Cenniki na iąaanG franco.

uprawniona

ma do sprzedania po bardzo tanie) cenie 3026 s u

l12 mil. d ? ! '3nałych cegieł.

(Przedruk nie będzie płacony). J .  M t  c i ń s k i .

C. k. nofkiiorni d m c y

IIEI MIK I
«  Kukowie, Rynek główny 1.11.

polecają na sezon obecny swój bogato zaupatrzony m a g a z y n  
gotowych nbrań męzkiok i dziecięcych własnego wyrobû

Na żądanie wykonujemy ubiory podług miary i udzielamy 
też kredytu na dogodne spłaty miesieczne. 2731912

-4Ś& 'LibsL....

m M i m  rosyjskie obcasy

są najlepsza w świeciei

Prawdziwe 
tylko

ze tua’ńtm 
gwiazdy

P r a w d z i w e

Perneńskte materye
na porę wiosenną i letnią 1910.

odcinek 7 I{ 
odcinek 10 K 
odcinek 12 K 
odcinek 15 K 
odcinek 17 K 
odcinek 18 K 
odcinek 20 K

ODCINEK
3*10 metru długi,
aajijcy iaie męsku, ubranie
(tużurek, spodnie, ka­

mizelkę) 
kosztuje ty lk o

Ouc.nek na czarne ubranie salonjwe 
20 K, tndzież materye na zarzutki, lo- 
dci_y dla turystów, czesanki jedwabne itd. 
itd. wysyła po cenach fabrycznych znany 

z rzeoelności 1414 23 40 
Fabryczny skiad sukna

Siegel - imliof w Bernie (Mor.)
Próbki za darmo opłacone.

Przez he^pośredn.e zamówienie materyj 
u firmy Siegel-Imaof aa miejscu fkbcykl 
korzyści są znaczne. Wskutek olbrzymrogo 
zbytu zawcze oardzc wielki wybór zupeł­
nie świeżych materyj. Stare oardzo ni­
skie ceny. Wykjnanie nawet najmniej­
szych zleceń bardzo staranne ściśle po- 

dłcg próbek.

(lub młodszy u*„ędnik izr.) z diuższą praktyką 
biurową, znająca korespondencję polsko-nie 
miecką, oraz stenografię i pisanie na maszy 
nie, potrzebna do biura handlowego. Zgłosze­
nia pod I .  F .  n .  poste rest. K r a k ó w ,  z? 
oiazan. kwitu inserat. 3316 2 3

I J a  p r  ó b ą
polecamj najszlachetniejsze gatunki win sie- 
dmiogrouzki :h Pe ’ly  donny K onel. Prze­
syłka z 3 flaszek po 1/10 1., zawierających 
lMad jhentraube, Iram ln er I Rn : j j -  
riesling Auslese po otrzymaniu 6-50 kor. 
lub za zaliczką. — Prosimy zazadać cennika! 
nOtc pltj nr W einexpur'‘ Bell, Haner 
& Cle. Medtasch (IMeagyes) Wegrv. 

2S5-7 3 4 .

v  -  - 1918 16 0

H erm ann H irsch, W ied eń , V lI/3. |

XXXXXXXXXXXXX^OOQOO<yXKXXXXXX

1 J = »IE (G rli i
U8Utvd całkowicie w yr^iągu  7 dni X

iśm im '  " " " "  |
Najlepszy nieszkouiiwj środek do utrzy­
mania c zyatości i upiększeń i, cery —

U Prawdziwy tyłki w oryginał, doi ach, 
któryoh op ' :ov . nic zaopatrzone jest zt 

rejestrowanym znakiem ochronnym.
Cena K. 1-60, odpowiednie mydło 70 h.

Główne suady w K r a k o w ie : Wiktor u  
Redyk, apt. pod tarankiem; H. Bartmań- || 
8iłI I Sp., apt. pr i złotym słoniem. Reder, S? 
apt. nl. Karmelicka 23. Sk.ady prooz tego S 
we wszystkich aptekach i drogu<'yach. ,

^ w x x x m x m x x x x m x x x x x x x ^X
2105 13 25

ROWERY
Przybory do dzwonków elektrycznych 

i rybołówstwa, 2969 6 o
Naczynia kuchenne,
Wyroby nożownicze,
Łyżki i łyżeczki Alpacca 
Drut kolczasty, narzędzia i l. p.
po cenach przystępnych, oraz na spłaty 

ratalne, poleca

J. F ia łk o w sk i
r. iwy Sącz, Pynek.

iloiiaco-Condamiue.
Hote’ Pensinn Anglaise w pięknym półcieniu, 
z całym komfortem urz.,d/.ony. Ogrzewanie cen­
tralne, światło ele jrycznr. doskonała kuchnia. 
Ogród. Cena od 8 —11 franków wraz z utrzy­
maniem i obsługą. Osocne pokoje poccąwszy od 
3 franków. 176 48 48

W yłączna sprzedaż

Poi-tzek na losy
i lane papiery wartościowe
które są nr’  tlow.rie notowane, na-ijlam w każdej wysokości za Kwitem zastawniczym lub na 
rachunek bieżący pod najkorzystniejszymi warunkami.

Zwrot takich pożyczek może nastąpić wedle życzenia strony naraz lub w dowol­
nych ratach miesięcznych.

1 k u p u j ę  1 ikk< l o s y  1 p a p ie r y  \va.,to .ś i,i o » v e  z a s i a w l o n e  w  b a n -  
ka< ;l >, k a s a  n o s z c z ę d n o ś c i  lu b  u  p r y w a t n y c h  o s ó b ,  i można je u mnie po­
zostawić w (.spożycie albo sprzedać. Na życzenie można ic papiery zaraz na por rót nabyć na 
dogodr 1 raty miesięczn 1 , przyczem ułacę całą cenę kupna, j o utrąceniu odpowiedniego zadatku, 
a właściciel losów zachowuje pełne prawo do gry.

E D W A R D  U R B A N
Dom banko" y, B e m  (Morawskie), Wielki Plae 23—25 fw domu Wiasnym)

Firma istniejąca od r. 1869.
Rzetelnych, stałych zastępców poszukuje wszędzie.

Niskie ceny. 2787 4 5 Dobra prowizy a .

Doosiągn ęc| okazalej piersi.
Sztuka, ażeby usięgnać piękny biust, nie stano­
wi już dla pań tajemnicy, odkąi są znane cu­
downe własności środka „P ilu le s  O n  jm a ies* '. 
Pigułki te posiadają istotnie zdolność do rozwo- 

ju piersi, do uczynienia icl jędr- 
lemi i do icb przywrócenia, jak 

również do pourycia wystających 
kości szyi i bioder nadając ca­
łemu biustowi powabną pełność, 

a nie psując kibici
P iln ie*  O: l~ sta łe j s iladu ą

się głównie z wyciągu rośliu 
wschodnich, a nie zawie a- 
jąc zgoła arszeniku, są dla 
zdrowia zawsze korzy stne. 
Skuteczności icn nie należy 
wcale porównywać ze sku­
tecznością jakiego innego po­

dobnego wyrobu do użytku wewnętrznego lub 
zewnętrznego, Przeszło dwudziestoletnie powo­
dzenie potwierdziło, ze Piluies Orientales ze słu­
żyły na rozgłos, i dowiodło, ze są one tak dla 
kobiet, jak młodych dziewcząt jedynym, Isto­
tnie niezawodnym środkiem do osiągnięcia buj­

nej i jędrnej piersi.
Łatwy, dyskretn, sposób użycia. Trwały SK Utelf, 
szybki, w niespełna dwu miesiącach. J. R atiś, 
Paarmacieji, 5, passagr Verde >u, Paria 
Flakon „Pilales orientalcs“ można dostat opła 
tnie i dyskretnie, przesyłając przekazem 6‘45 
kor do składn głównego J. v. Torók, 12, Ki- 
’-ai: atoza, Budapest, (za zaliczką 6 75 koi.) 
Każda Czytelniczka powmnaby sobie sprowadzić 
od p Tbróki, bardzo zajmujący zeszyt „O pla­
stycznej piękności piersi1, który wysyła się za 
donno. 318 2 2

K O L E J K I
w ą z k o t o ro w *

polne, leśne, kopalniane, fabry­
czne i dla celów przemysłowych, 
, cuduje dostarcza, wypożycza

E. Giełdzihski
fabryka kolei <vazkot. j w apn i- 

Lwów, pl, Maryacki, Tel. 1200.

Kataiogi i oferty bezpłatnie. 
2395 6 10

F r^ używa tylko „mydła macierzankowego Bracha i kremu Odalisek"; Kosmetyki te usuwają piegi, plamy wątrobiane, opalenie, piyszcze, liszaje, szorstkość, wydeli-
|l kacają i nadają śnieżnej białości. —  Przeciw łupieżowi i wypadaniu włosów najskuteczniejszą jist woda „N ina“ Bracha. Proszę zawsze uważać na firmę *

Brach i tak wszędzie żądać, ponieważ istnieją nieudolne uaśladownictWŁ. Do nabycia: S k ła d  apt. ,.Saiiita8“, K^akÓW uf. Długa IŁ. D rog-.M r. Link Sławkowska. -■ * /
Reim i Sp. Rynek, L . W eindling ul. Grodzka, Lh'og Zopoth i Ska Sienna, Spora i Sp. Foryańska, Drog. Reifer Grodzka, urog, Kaimehcka 15, Apteka Reder Ka -melicKa. .W S Z ę d  ii©,

08119269
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Do wynafęcisa
od 1 maja b. r. duży, frontowy, elegancko nme 
blowan pokój, ulica św. Krzyża 3, i. piętro. 

3394 2 3

M oko wyb< rore
prosto od krowy. Zamawiać można ot 
3— 5. — Ulica Lubicz 2, parier prawy, 
W pałacu. 3302 2 2

Zakopane - Zima in wka
na lato do wynajęcia. Wiadomość: Zy- 
blikiewicza 8, od 10— ±2 przed połud. 
3— 5 po południu. 8316 2 3

Fotograf A. Kukulski
Jas o

poszukuje zaraz zdolnego pomocnika 
w zakresie lotugrafii. ’ 3268 3 3

Pokój frontowy
tadnif umeblowany, jeBt do wynajęcia od l*go 
maja 1911, ul i" Gertrudy 24, III p. jtro, na 
ptawi. światło elektryczne. 8261 2 3

przy ulicy Długosza 1. 22 do spiże 
dania. —  Wiadomość tamże u wła­
ściciela. 3106 4 8

Dom II piętro upy
z łazienkami, klozetami, w Czarnej Wsi, ulica 
Szkolna, do sprzedania z 1 jm aem lnb oaz. — 
Zgłoszenia liut.iwnf poa A. M. przj jmuje Ad 
ministracya „N. Reformy". 3222 5 6

przyjmie posadę w zdrojowisku. Zgło­
szenia: O kazicie l ^w* b a n k om  20  
k o ro h . aerya  1533 poste restante 
R rak ów . 3iso 2 3

Emeryt
poszukuje Lup ia uomu bez pośrednictwa- a 0- 
grodem i Da. celą w Krakowie, 2 wkładem 
20.000 kor., ./zglę h.ie posi dy z k«,ucyą lnb 
gpółk, w handlu albo przemyśle. Zgłoszenia 
pod „Em eryt 9 9 “  przyjmuje Administraoya 

N. Reformy". 3311 2 8

Rutynowana pisarka
posiadająca ''ilkuiatnią praktykę w aancelaryi 
adwokackiej, pisząc*, bardzo biegle na maszy­
nie. porzukuje posady na prowinoyi. Zgłoszenia 
pod Jt. H. Ł. przyjmuje Admin. „R. Reformy". 

3265 3 3

Panna
illb nani, pisząca po polsku i niemiecku, 
znajdzie stałe umieszczenie. Większa 
kaucya wymagana. Zgłoszenia, które 
zawierać mają dokładny adres, pod 
„Przyjemna posada i000“ poste rest. 
Kraków, za okaz kwitu ins. 3263 2 2

W  biurze jednej z większych fabryk 
obok Krakowa jest ao objęcia

wolna posada
dla wysłużonego podoficera kancela­
ryjnego (wyzn. mojź.).

Oferty z odpisami świadectw przesłać 
należy, do Gł. Agencji dzienników i 
ogłoszeń J. Hopcasa i Ant. Salomono­
wej w Krakowie, ulica Sławkowska 2 
poa A  8. 332? 2 8

z  Wysoki zysk
dJ każdego przy małytn udzittle. Prospekt 
ąa darmii Zgłoszenia pod znakiem B. S. 14 
D’ zyjmnje Haasenbt Ir & Vogler A.-D., 
*171 Wiedeń. 3 3

Kredyiu urzRdnikom
Ja zastaw pensyi i polic życiowych, 
b * z  rąozyote ll za osobną opłatą je 
flnorazową. lub z ręczycielami bez opła­
ty, a nawet bez ręczycieli i bez opłaty — 
zależnie ud wysokości pożyczki, ilości 
lat fc ozDy i oceny Dyrekcyi u dzie li 
fp ó tk a  k red y tów  L członków Towa­
rzystwa wzajemnych ubezpieczeń w  K ra­
k o w ie , ul. Basztowa 1. 9. Korzystać 
z kredytu mogą urzędnicy państwowi, 
krajowi, magistraccy, kolejowi, podurzę- 
dnicy, tudzież respicyenci i naastraznicy 
atraży skarbowej, o ile funkeyonaryusze 
ci m,°ją najmniej 1840 K stałycii ro­
cznych poborów z policzeniem dodatku 
iktywalnego, a nie licząc kwaterowego. 

Procent i amortyzacja od 1000 K wy­
nosi miesięczrr na lat 10 —  K 11-23 
na lat 15 — F  8‘68, na lat 20 —  K 
7’31, na la1 25 —  6’60, na lat 30 —  
K 616. —  Bliższe wyjaśnienia i druki 
7. Drost ze „Spółki1 lub w zastępstwach 
„Krakowskiego towarzystwa wzajem­
nych ubezpieczeń11. Pośrednictwo bez­
płatne. 3016 6 10

K e r .  3 5 0 . 0 0 ( 1
tytułem głównych wygranych w
9  c ią g n ie n ia ch  A  

na r o u  «*
W łos1- . >s c z e r w o n e g o  krzv£a. 
S erbsk i lo s  saństw on * (ty ton iow y). 
Loi< Jus (D o b re g o  . trea ) 

Najbliższe dwa ciągnienia już dniu 
1  i  1 5  m a j a  1 9 il *».
Wszystkie 3 losy razem gotówką około

150 K lub na 
43 raty ir ierł*crne po 4’— K.

Każoy los zostaje wyciągnięty.
Raty cl miastowe, wyłączne prawe gry 

już po ałoiuniu piemszęj ruty na pra ~ne 
potwierdzenie kupna. — Zamówienia prze­
kazem pocztowym. 3234 3 5

L
 W ie d e ń s k i  d o n  r r y i c l a n y  
Robert Reitier. W* eden IV.,

HauptrtraBBe 20% (tylko „Paulanerhof").

ifajwMSzy i najstarszy w Kraju sKłaa maszyn do szycia i haftu

J ó z e f a  I w a n i c k i e g o
w  K ra k ow ie  (Hotel Poilera)

polera_ maszyny lo robót wszelkiego odzajt jako to, kra­
wieckich, szewskich, kuśnierskich, trykotowych itp. Dogodne 
spłaty ratalne. Wielki wybór jedwabiu, nici, bawełny, igieł, 
oliwy i części składowych. We wzorowo urządzonej pracowni 
mechanicznej wykonują się wszelkie naprawy z ścisłą do­
kładnością. Co 50-ty szc.ęślhry odbiorca otrzymuje maszynę 

gratis, zaś co lOO-tn. maszyna idzie dla T S. L.

J o z e f  lu iu n icM , l e d n t t ,  W w ,  Szpitalna 32, t t l  Pofleia. 61 87 104

E o m l a y
buduje

l iii. Koman Z. C iesie lsk i
Warszawa, ul. Mostowa 54. 
Kraków, ulica Batorego 26. 

196 20 o Telefon 1079.

Nm.ejszem zawiadamiam Szan. P. T. Publiczność, że magazyn mój pod i.rmą:

na parterze w realności mojej pod I. 23 na Stradomiu przeniosłem do tego 
samego domu na 3207 2 4

1 - S S K C b
obok mego mieszkania, przeto też z powodu znacznie zmniejszonycn wyda 
tków sprzedaję tanio i daję na spłaty miesięczne. Nadszedł świeży transport 
towarów na porę wiosenną i letnią, jako to angielskie materye w< miane i je­
dwabne na kostynmy, oraz nowości w sukniach koronkowych, tiulowych, 
w popelinach, Doile i batyście, zefirze i surowym jedwabiu na kostyumy 
i ra ubrania męskie,

Wielki wybór dyw an ów , k ap  p lu sz o w y ch  i k o ro n k o w y ch , 
p o ity e r , s to r  tiulowych i fira n ek  po znacznie zniżonych cenach.

Dziękując za dotychczasowe względy P. T. Publiczności, polecam się 
łaskawej pamięci D ,  B u c h n e p .

1892 9 12

T L*i

99S A P o n w r a s Ł  - m a t u l i"
na|idealnlejszy środek przeciw

„Gdzie 1m « nodkł to- 
lapontycznj me odn -szą 
k ..kutku — w n  fiapo- 
Imentno jest niezbę-

NERWOBÓLOM i bólom k r z y z ó w W ^ ^ S ^
isinai lekarskie. —

Sapomenthol jest od \ ATAKOM PODAGRYCZNYM, Ischias
>WI M I-Ś I.

* REUMATYZMOWI STAWÓW

Szkło ze siatką drucianą (Drahtglas'.
Gładkie i V u b ra n e , prawie białe. 4—5 mm. grube do 

okien warsztatowych,- 6—7, 8 i 10 mm. grube do okien dacho­
wych wszelkiegc g ,r uku, lń—30 mm. giube na podłogi. Wszę­
dzie wypróbowane jako najlepsze i najwyższej wytrzymałości. 
PałentowoRt - dęte I dęte prasowane, wynienlaloe szMaoi kamienie bimulcsw..

Do okien, ścian, do krycia werand, ogrodów zimowych, kiosl ów 
poddaszy, łazienek, szpitali, fabryk lodu, lodovn;, piwnic, rzeźni, 
budynków stacyjnych, remiz kolejowych, zakładów fabrycznych itd. 
Daohówki szklane gładkie i falcowane we wszystkich kształtach.

I łyty do podłóg z wkładkami drncianemi lub bez nich, w naj­
rozmaitszych wzorach i wielkościach uraz grubościach 15—4C mm.

Płyty ozkiane karbowane i gładkie.
Miseczki do celów fotograficznych, tarcze sygnałowe dla kolei, 

szkiełka ochronne dia wodowskazów, litery szklane do szyldów 
i ogłoszeń wszelkiego rodzaju itd.

2096

nych i domach pry­
watnych, a tysiącu le­
karzy uznało ten śro-,  ___ ■> -  -
dek za dcskonalyi — \  MIGRENIE, KŁUCIU W BOKACH 
Wystrzegać się bezwar A  OBRZMIENIOM, PORAŻENIOM
tościowych falsyfikatów'.! wedle poleceń lekarsjach. 205? 10 10

Sprzedaż jedynie w słoikach po cenie 1‘40 i 5 K. — Do nabycia we wszystkich aptekach 
■i droguciyach! Główny skład wysyłkowy i fabryka: Eug. Matula w Radomyślu Wleź- 
k im . — Po nadesłaniu 1 85 kor. wysyła się próbny słoik — opłutnie poleoony. .

kawalera, nieposialającego środków do otwarcia 
kóuuolaryi, nadarza się uuder korzystna sposo­
bność. Z pytaniem zwrócił się należy pod 
F. S . poste rest. Pilzno Gulicya. 3805 3 3

Do sprzedania
tanio 100 metrów szilunku, listwy du soian 
nadające się do różnyob lokali restauracyjnych, 
Kraków ul. św. Jana 14, sklep używanych mebli. 

3304 2 5

E M ' i . $ 3  r f t n .
(F ernoleu i ,tj

Jest n a jlep szy  m  k rem u m  du o b u w ia .
Dostać możni wszędzie. — Na wystawie 
łowieckiej w Wiedniu odznaczony złotym 
medalem. 167 26 26

Sklep
duży do wynajęcia, Długa S.7 3287 2 8

i re g a rm lstrz  g e n e w sk i J. P ion k a  w  Krs. 
Bś k o w łe , ■ .■» >kj 4, wykształcony za gra­
nicą, były wieloletni współpracownik w Paryżu 

wr fabryce zegarków Badollets Genew e 
pole a Szan. P. T. Publiczności swój skład ze-
g»rkó genewckich, zegarówyendułowych wszel-

hauson, Lcuginra, Mermod, łuskopf, Patek Phi- 
lippe, BaduUet. 254 Be ’.0C

Mmi m  w ii'
zdolny pomocnik fryzyepski. 
M. Nadel, Kraków, Szpitalna 40.

3285 2 2

PrnstykEnt
zamiejscowy z ukończoną II. kl. gim 
znajdzie zaraz umieszczenie w handlu 
towarów korzennych i delikatesów J ć  

» ! u  M osera  w  lów lęc imle.
3277 4 5

T r r

a" 5 *T c w a n y 
"j cennik 
bandaży i sposób 
ś lermia 
przepukliny 
(ri 4ury) wysyła 
i'?daczeK
Sambor. 20

ts
00

Ł. oz. 1749/10. 
12

3312

E
Na żądanie Dra Józefa Gleitzmanna 

i Józeia i Heleny Wyżgów, zastąpio­
nych przeic ‘.d"/ Dra Gleitzmanna, od­
będzie się dn ia  7 c z e rw ca  1911 r.
0 gotfzinie 10 prz ad p ' ld-tiom 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Kr 40 w KraKowie, ul. św. Jana 22,
1 p., licytacya realności lwh. 46 ks. gr. 
gm. kat. Olszanica objętej, wraz z przy- 
należnościami, składającemi się z parc. 
budowl. lk. 105/1, na które; stoi za­
chodnia połowa domu Nr 46, a nowym 
102 oznaczonego, i parcel gruntowych 
lk. 282, 283/1, 284/1 i 285/1. ■

Nieruchomość ta wystawiona na licy­
tację fest oceniona wraz z przynależ- 
nościam' na 2229 K 75 h.

Najniższa cena wynosi 1486 K 50 h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do SKUtkd.

C. k. sąd pow.„towy w Krakowie, 
nddział XVII,

dnia marca 25 1911.

urzędnik
(mb urzędniczka) piszący na maszynie 
bardzo biegle i zupełnie ortograficznie 
po polsku i po niemiecku. Oferty wła­
snoręczne w dwóch językach z odpisa­
mi świadectw, przyjmuje pod B. M. 2222 
x ł; Agencję Dzienników i Ogłoszeń 
J. Hopca^a i A. Salumonowej, Kraków, 
Sławkowska, 2.

M. Beyerl Spółka
U Kraków, Sukiennice 12-14,

Skład płócien i W łfrry dncsliiei, mąskie| 1 dzie­
cięcej Cate ifyprawki dla młodzież? szkei-

ucj są gotowe na składzie. 3WU0 El H

Krupie cieczy, ttćid  wydostano z płuc sucho­
tnika w trzeć m dniu po jego śmierci, zawierały 

mikroby, które tu widzimy przedstawione.
tioudron-Guyot“  zabiją te miKrjhy, nie tylkn 

w wodzie, lecz i w prucach.

Dobrej konuuity. miejscowy
praktykabt binrOTvj

w wieku około lat 18, przyjęty z, sianie z iraz 
w hartownym składzie papieru K. Angelusa 
ni. św. MarKa 19. Zgłoszenia osobiste. 3350 2 3

3328 2 3

Potrzebny chłopiec
w ^wieku kolo 14 lat, umiejący czytać 
i pisać, do drobnych posług. Wiadomość 
w Administr. „N. Reformy". 117 6 o

'iir2Qd fclwamii UMce
bęazi.e w sezonie miał większą ilość szparagów 
do sprzedania, i przyjmuje zgłoszenia. Dostawa 
pocztowa lub wozowa, , 2862 8 10

k a p e l u s z e
m od ele  p a ry sk ie  i w iedeńsk ie 

p o leca  3182 2 10
Helena Popiel-

R ra k ów , plac M aryacki 1. 8 .

w górzystej, lesistej okolicy, z pięknvm 
ogrodem i małem gospodarstwem i in­
wentarzem żywym i martwym, do sprze­
dania, względnie zamiany na realność 
w Krakowie. Adresować: Baron Lipow­
ski w Nowym Sączu. 1945 j§  o

jh ia s  f o r t e j i M  i p;anin
o r a z  w y p o ż y c z a ln ia

Tysmunfs W
K ra k ó w , u l. h . J a n a  1 3 .

Wyłączne zastępstwo fabryki Braci Stingl, 
942 c. k. nadwornych dostawców. 36 0

P H s z e  u y  f i c t i
o dwóch frontach, z placem pod budowę 
w Rynku, oraz drugi .om przy ui Ole­
jarskiej (tuż przy fabryce dachówek) 
wraz z gruntami w Myślenicach, zaraz 
z wolnej ręki do sprzedania. Wiado­
mość: P. Ig-acy Gorączko, inspektor 

policyi, Myślenice. ‘  2718 10 10

P i r s  ł a ń c u c h o w y
9 miesięczny, po wilczurach, bardzo ładny, z 
nowodu w yjtzd j mraz do odstąpieni i. Adres: 
Wincenty cht, Prądnik Czerwony. 3357 2 2

Mikroby suchotnika przez Goudion-Guyot zni­
szczone.

Blisko przed 30 laty udało się H. Guyotowi, 
sławnemu farmaceucie w Pa, żu, rozpuścić we 
wodzie ter (smołę, dziegieć). Dzięki temu wyna- 
J»: kuwi, można dzis aj w każdej aptece dostać 
likieru pod nazwą „Goudron-Guyot“ sporządzo­
nego z teru, z którego znowu w każdej pntrze- 
hie możemy szybko przyrządzić czystą i bardzo 
skute 'zna wodę terową. Wystarcza zupełnie 
do szklanki wody lub innego napoju, do kto 
regf> przyzwyczaiło się przy obiedzie, wlać 
dwie łyżeczki od kawy tego t. zw. „Goudron- 
Guyot“ . Przy zażywaniu reguiarnem i nieprze- 
rywąnem, w zupełności i do tego v krótkim 
czasie wyręcza się zupełnie, cho.by i z najsil- 
nejszego katatru albo też z zaniedbanego i za­
korzenionego zapaienia tcliawicyu Niekiedy na- 
y e t można powstrzymać suchoty w ich rozwoju 
1 wyleczyć je zupełnie, bo ter przeszkadza roz­

dania się węzłów płucnych i zabija mikroby, 
k' n  są iedyną przyczyna, tego rozpadania się 
węzrow. Wpiost nie można sobie wyobrazić 
ardzie, prostego i silniejszego środka leczni­

czego i zaradczego. Przy zakupnie tego środka 
należy strzedz się i mieć się na baczności we 
W iisayrn interesie, aby nie dostać zamiast 
,,Goudron-Guyota“ jakiegoś innego produktu 
w ceią wyleczenia się z zapalenia tchawicy, 
ze Zc tiip.iJbanej i przestarzałej febry, a przede- 
wszystkiom z astmy i suchot, należy zawsze 
zą ać po aptekach tylko prawdziwego „Goudron- 
' |Q °t A ten sporządza się z tera wyciśnię­
tego ze lecyalnego świerka, rosnącego na wy­
brzeżu Norwegii. A preparat ten sporządza 
saią Guyot, wynalazca rozwodnionego teru 
vuz'egciu), przez co jest on bardziej działają­
cym od Jm ych podobnych produktów. Aże„y 
zi.^ .iedz jakiejkolwiek omyłce, powinno się 
przypatrzyć dokładnie -etykiecie. Prodnkty- 
Guyota opatrzone »ą jego nazwiskiem, wydrn- 
kowanem w:elkiem literami, nad krzyżem 
opatrzone jego podpisem, w różowych, zielo­
nych i czerwonych barwach i posiadają „prócz 
tego ad-e- Maison Frerć, 19, rue Jacib, Pans. 
tej środek kosztuje dziennie 10 centymów 
t leczy pewnie. i

P. S. — Osoby, któreby nie mogły przyzwy- 
się do smaku wody i  rowej, mogą zać_r- 

wać, zamiast niej, kapsuł’ i  Guyota, sporządzone 
z pramiziwego norweskiego teru, zażywając 
przy każdym obiedzie od iednej do iwóch. 
Przez to otrzymuje się pomyślny skutek, a ka­
psułki te prowadzą podobnie z poprze liiiem do 
wyzdrowieiia Gdy się je zażywa podrzab lub 
po jedzeniu, trawi się znakomicie razem z po- 
ir 'waiai i są zbawiennym środkiem dla żo­
łądka, a nie kosztują w-’ Ił. Kapsułki Guyota 
są białe, a kuzda z nich jesl zaoj airzona pod­
pisem „Guvot“ w czarnych literach.

Skład giuwny: Mfison Frere, 19, rue Jacob 
Paryż. Do nabycia we wszystkich aptekach 

Dostać można w aptece spadkobierców K. 
Wiszniewskiego, ul. Fioryanska; ap+cce Lu­
dwika Hosen.jerga, ul. Krakowska; W Gra­
bowskiego, ni. Dj itiowska 76 i w każdej więk­
szej aptece. 303 10 0

Kupie Hrmrenice
albo ulokuję, na hipotekach 60.000 ko­
ron. —  Zgłoszenia: Skryfita pocztowa 
Nr 86. 3258 3 3

L, 36949/911. 830C 2 3
Ba

N o t o c y k l
dwucylindrowy, znanej firmy Laurin-Klemenr, 
używany, z bojznem Karłem plecionem ni je 
di ą osobę, w dobrym stanie, bardzo tanio 3o 
sprzedania. Ramułt w Zatorze, 3284 3 3

FaokM  badoa.
z 7 letnią praktyką budowlana, poszukuje za­
jęcia od maja jako kieiuwnik budowy. Zgło­
szenia listowne pod O. Z. przyjmuje Admini­
stracja ,,N. Reformy". J 3-209 3 6

i e ::m

Celem oddania w przedsiębiorstwo 
instalacji urządzeń wodociągowych w 
szkole miejskiej przj ul. Szlak, odbę­
dzie się tania 9 m aja  b . r . o godzi­
nie 12-tej w południe w Magistracie 
lic/!acyr ofertowa. ::

Warunki ogólne przejrzeć można w 
binrze Radcy Budownictwa p. Jana Za- 
wiejskiego przy ul. Biskupiej 1. 2, mię­
dzy 12 a 1 w południe.

Tam j.own.eż otrzymać można formu­
larze ofertowe i w tymże biurze wno­
sić należy oferty.

Do olertr dołączyć należy kwit ze 
złożonego wadyum w vrysokości 21/a0,'o 
w Kasie miejskiej.

Kraków, dnia 19 kwietnia 1911.

Tylko fila Pań
ubierających się elegar.CKO, szyje w do­
mach kostyumy i eleganckie suknie. —  
Helena 25 poste rest. KraKÓw. 3227 4 4

poszukuje solidna instytucya 
kilku zdolnych zastępców. — 
Zgłoszenia pod „Uczciwy I po- 
p>atiiiy sariubek11, poste restante 
Kraków. 2947 3 3

Lekcyj przygotowawczych

i robót ręcznych
do egraminu wydziałowego z III grapy, udzie­
lają fachowe, rutyLowaue nauczycielki robót. 
Wiadomość: Pędzichów 1. 5, II p„ na prawo. 

3055 3 3

P ; 3 S  r a s o w y
SticLelbaar", pi irw-sze pole aoortuje nadzwy­

czaj lekko, powolny, dobry stróż, zaraz do sprze­
dania. Kraków, Szlak 28, 1. piętro. 3248 2 3

LW. 50184/11. 3190 2 3

l i !
Z początkiem roku szkolnego 1911/12 

nadanych będzie czternaście (14) miejsc 
funduszowych w c. i k. zakładach woj­
skowych fundacji pod nazwą: „Cesarza 
FranCiSZKa Józefa I. jubileuszowa fun­
dacja".

Warunki przyjęcia ogłasza się równo­
cześnie ,/ „Gazecie Lwowskiej" i za 
pośrednictwem wszystkich , zakładów 
naukowych wyższych i średnich.

Termin do wnoszenia podań do W y­
działu krajowego upływa z  dn iem  20  
r -a ja  U l i  r .

W e Lwowie, ania 14 kwietnia 1911 

Piotrowski,

F R Y Z Y E R K A
Franciszka Budziaszek

Kraków, ulic? Mikołajska 24, II. piętro.

Udziela lekcy czesania, czesze według 
najnowszej mody, wykonuje roboty z 
włosów. 100 19 o

S m d e n t
wyższych semestrów uniwersytetu liń­
skiego. pragnie udzielać lekcyj języka 
niemieckiego, rosyjskiego, matematyki 
i di zygotowywać do matury realnej.—  
Wiadomość w pensjonacie p. Boroń- 
skiej, Karmelicka 24, od godz. 1 do 3. 

123 io  o

D o  w y n a ję c ia
2 pokoje przedpokój i kuchnia v-' oficynie na 
I. piętrzę, przy ul. Siemiradzkiego 7, zaraz, 

3173 2 2

^ C ę ż rz y z n a
(luo pann i), biegły (a) w rachunkowości i pro­
wadzeniu korespondencyi polskiej i niemieckiej, 
znajdzie umieszczenie. Zgłoszenia: S"Jl."czek 
Związek krawców, Fioryanska 7. , 2724 2 2

L
K r a t a  Ui F lc r y a is K a  2 9  

F i l i a :  S M o w s k o  2 4 , a o m  X X . M a r t a
na sezon obecny ma obficie 
zaopatrzony magazyn w mo­
dele paryskie i ubiera na żą­
danie. 2614 5 5

m r  O B B A Z Y

religijne, paltyotyczne i rodzajowe, repredukeye z dawniej­
szych i nowszych arcydzieł. Obrazy oryginalne polskich 

artystów. Ramy i listwy w w iekim wyborze poleca
a .  m m a E M

K r a k o v . %  W i ś l n a  11.



Nr 1&&.

MAPY
Sztabu genei-alnago, automobilowe (fta- 
Wenstelna), turystyczne, przewoJr.iki

pyłeca- 3371 1 5

S. A. KRZYŻANOWSKIEGO
księgarnia, Kraków, Rynek AB.

T R ^ S I j f  I ń l  *  z gorzclnictwem, larMm T v u  U U U 1  sowością, karseu 
łjactidltcryjnyijc. obeznany z aduiinistracyą 
majątku i ilkn-folwarcznego, szuka posady. — 
„Ro nik“ , Izdebki. 5353 1 3

Szmamia Babiu nad Sanem
rozsyła co dzień świeże szparagi. 3354 1 2

Ora mad St. Breyera
Co to są sucnoty (gruźlica, katary p<uc) i jak 
się można z nieb wyleczyć śrudkanF Jomcwcmi. 
Cena 1 K z przisyłką (z góry) w Wydawr: c wie 
popnlamo-lek.. Kraków, Wolak- 28. 3357 1 3

I f c p a w a t y
s z e l k i ,  s k a r p e t k i ,  c h u s t ­

k i  d o  n o s a

łask i 1 p arasole
poleca najtaniej

Handel iow. galanteryjnych

M aryana K róla
D ł u g a  1 0 .  3224 i 10

S A L O N  s a m i
w salach magazynu fortepianów firmy:

B . <3a b ry e ls 'ta
R y n ek  g łów n y  35  (K rzy sz to lo ry ).

Autorowie dzieł wystawionych: 
Ascentowicz, Boznanska, Czajkowski, St 
Demoictci, Fałat, Filipkiewicz, Grott, Hot- 
maiifl, Janusze wski, Eamocki, Karpiński. 
Krudowsiri, dr Kunzek, Malczewski, Ma­
karewicz, Mehoifer, Pochwalski K. Pod­
górski, Sichulski, Stanisławski, Szankow- 
Ski, UziemDło, Weiss, Wyczółkowski, Że­
lechowski, Żarnecki i inni. 2816 20 o 
Salon otwarty od godziny 9— 7 wieczór.

W stęp bezp ła tn y .
Sprzedaż także na spiaty do 2G miesięcy

o kój
duży. Lontowy, elegancko umeblowany, o dwóch 
jknaeh, do wynajęcia z usługą i opałem, przy 
ulicy Stachowskiego 16, na dole po lewej sdio- 
uie, od 1 maja. . 365

Wyszkolone siostry pielęgniarki
jffiiie-cknją obecnie w Podgórza, ul. Józefińska 31 
i polecają dię Szanownej r nbliczności. 3361 1 3

P z dwóch sypialń stołowego
'Ł l f l r S  &  pokoju i kuchni, tanio z po­

woda wyjazdu do sprzedania. Smoleńska 26, 
lietro, na lewo. Możne oglądać od rana do 

3-ćiej po południu. 3364 1 5

F M R K A
z ukończoną szkolą berlińską i wiedeńską

Udziela lekcy] czesauia
Przyjmuje także roboty włosowe.

Uskutecznia również

„M A N IC U R E "
  O. Czaczka
I C p a c K a  1 3

2650 5 6

m d ”  M i d g r , z k a  Cynow ana, pisząca 
H H l U l M m i l B  biegle na maszynie, 
znająca stenografię poszukuje odpowiedniej po­
sady u adwokata lab ńotaryusza. Zgłoszenia pod 
„Zaięcie“  poste rest. Bochnia. 3352 1 5

Zgubiono sućzkę
v ul. Krakowskiej 21 B. m. rasy szpiców kar­

łowatych, żółtawą, szczenną, w kagańcu 1 z cze-- 
woną wstążką na szyi. Znalazca otrzyma sto- 
80%* ne wynagrodzenie za zgłoszeniem się pod 
sdr.: Sr Wojciechowski w Dąbiu przy Krakowie 
1.117 lub w o. k. Policvi gdzi e zgubę z lsirzeżonc, 

ńó5 1 2

Magazynier
(pomocnik: z działu papierowego) po- 
trzeuny zaraz do fabryki farb Karmań- 
Skiego w Krakowie-Zwierzyńcu. Oferty
wprost. 3362 1 2

F o r t e p i a n
Króciutki, świeżo wy restaurowany, do sprzeda­
nia za 160 koron u T. Drozdowskiego, 
Floryańska 7, III p. 3382 1 3

Parcela budowlana
w Nowej Wsi, przy ul. Misiorowskiego 
o pow. 165 sążni □ ,  do sprzedania. Wia­
domość: ul. Felicyanek 19, I p. 3383 i  3

Apteka w Krakowie
przyjmie asp iranta . Zgłoszenia listo­
wne przyjmuje Administracya „N. Re­
formy" pod R. R. 2810. 2810 9 o

Zakopane.
Do przedania willa o 14 pokojach 
e caiein urządzeniom, pensyonatem 
na 1 osób. w dobrem położeniu, 

J lasu 3/ 4 morga, potrzebna go­
tówka 3 5 Kor. Wiadomość: Dom 
komesowy A . Modlińskiego i  Spółki. 
Zakopane. 2838 10 10

P r z e c h o w
'Srocla 26 Kwietnia 1911.

z ei l a t o
uskuuecznia

Magazyn fut^r S^nóvr Sf. Wrońskie go
Kraków, Plac Szczepański I. 2. 1 33i9 210

Chłodnia elektryczna. • Pierwszorzędna pracownia
mma MMMM wsmmm■■ną.

■'■"'i '"'i- ’ 'te'

S ia n e  1 nohraei 1 taa lo-tf

wszystkich krajów wyrabia inżynier 483 32 80
M .  G E L B H A U S

przez władzę autor, i zaprzysiężony rzeoznik patentowy w Wieuaiu
V I . ,  M a p i a h i l f e r B t p a s s e  Ń * »  2 7 .

Nr. telef. interurb 330. Adr. telegr. Ilawełka, Kraków.

ii
- W

r  ■

3138 2 a

uwitfb jedyn ej polsM el fabryk i

Ład i Elektrycznych w W arszaw ę
poleca

V II.  T i . w i a w ? l d
K rahdu, Ryiieh %1 .18 (początek Grodzkiej).

(najwyższa znakomitość ceylońskiej nerhaty kwiatowej) znana powszechnie z dobroci, sprze­
daje się tylko w oryginalnych 1/e i X/1G kilogramowych pakietach, opatrzonych marką ochronną 
r > „Palma" i „atestem" c. k. Stacyi doświadczalnej u nadwornej firmy

A. HAWEŁKA * w KRAKOWIE
o ra z  w  H andlach  i K ó łk a ch  R o ln icz y ch  w  G a lic ji.
2900 W  Wiedniu, główny skład u firmj 4 6

t u m m a s u n s , c . i k . d osta w ca  D w orów  „ w o l lz e i le 1' l. 12.
Zastępstwa na Galicyę, Śląsk, Morawę, Czechy będą chętnie oddane.

A ' '
P

6 pokoi frontowych
przedpokój, kuchnia, na 1 piętrze na mie­
szkanie lub do celów przemysłowych, 
ewentualnie Elkże ■ w połączeniu ze 
sklepem parterowym, przy ul. Floryań- 
skiej 17, od 1 lipca do wynajęcia. — 
Wiadomość tamże. 3377 1 3

U o r i a
do praktyki zecerskiej z ukończoną Il-gą 
gimnazyalną lub realną, przyjmie D ru­
k arn ia  N arodow a  w  K rak ow ie ,
Gołębia 4. 3367 1 3

Sklep z wystawą
zaraz dc wynajęcia. —  Wiadomość na 
miejscu, Rajska 1. 8. 3363 1 3

Do sprzedania motocykl
2 cylindrowy firmy Laurin & Klement. 
Ul. Floryańska 27. 5360 1 6

R s j j e f y ,  p iiK i, i /r a s y
piłki nożne

w s z e lk ie  g r y  s p o r t o ­
w e ,  p o le c a ła

43 w w rw i " « »  w domach prywatnych po- 
ę P mag  Z itM  śrutuje krawcowa. Kraków, 
ulica Topolowa 23, II. piętro, ostatnia drzwi, 
na lewo. 3342 2 3

Potrzebna panna
starsza, rutynowana, do eks- 
pedycyi. Cukiernia Adama Ha- 
s e c h la g o  w  K r a k o w ie ,  3 ł r g a  iO.

821 10 O
C z y

G O R S E T

kosztuje, jest każdy 
dis siebie praw- 

dztwem

arcydziełem 
sztuki kroju 

mego 
bcRonKu- 
rencyjn&go
A T EL IER
co się tyczy fa­
sonu i cen. - -

Specjalista gorsetów

Herman Piesen
Kraków, Grodzka 4. 

AflKfn.ii na Tjiarc vykonywa sie
G U ló C iy  szybko i jak najtaniej. - - 
Proszę żądać nowego luksusowego 
katalogu gratis i Ł  anko. 1669 20 80

Filie: Lwów. ni. Jagiellońska 7 i nl. Halicka 1J. 
Od 1 styunia 1911 r. U/iedeń, ni. MaiiabiH 51.

Do Szan. KSIĘGARNI * POLSKIEJ 
B. Połonieckiego we Lwowie.1

■ Wydana Pańskim nakładem .Praktyczna Me­
toda JęzyKa włoskiego" w opracowaniu Profeso- 
sorów Gianaini’*go i Moscijeni' sgo, która oddała 
mi w nauce nieocenione usługi —  zobowiązuje 
mnie do przesłania Panu wyrazów szczerej wdzię- 
tzności. —  Mogę oświadczyć śmiato, te  metoda ta 
nietylko nie ustępuje w niczem jakimkolwiek pod- 
ręcznikom cudzoziemskim, ale nawet przewyższa 
j e  pod względem przy stępi,ości wykładu, sumien­
ności opracowania, bogactwa r,iate,yału i staran­
ności zewnętrznej formy wyaawnictwa. —  Przej­
rzystość wykładu pozbawia ją ceebu sucj?ego pod­
ręcznika a swoboda w traktowaniu przedmiotu 
wywołuje w uczeniu raczej wrażenie zajmującej 
lektury, aniżeli »ksigzki do nauki" w zwykłem 
znaczeniu tego słowa. —  Te zahty pozwalają, mi 
polecić gorąco powyższą metodę wszystkim pragną­
cym przyswoić sobie znajomość jeżyka włoskiego,

9d. 91.

. i M i a  i Sb. i U r n ?
poleca najnow jze wyaawnictwa:

KoroL
‘Jiembrohiewicz J. Z zyci? zwierzą! . . .  . . . . — ‘70
Gorące powietrze, jako środek przeciwgruźliczy . . .  . . U . — ’2fr
Jeż A Szereg rozmyślań dla kapłanów . . .  ................2 —
Kipa E Fryderyk Gentz a Polska 1794—1931. Monografie

" w zakresie dziejów rowożymych, tom X V .............................. T60
Konopczyński Wł. Polska w dobie wojny siedmioletniej,

, część II. Monografie w zakresie dziejów nowożytnych XVI. 4'—
Kram I. Arytmetyka. Podręcznik na ki. I. i II. po ^..............150
Odwar Strączyn szablaku, jako znakomity środek lekarsk* . — '60
Pierwszy stopień czyli wstrzemięźliwość, jako pracnota ,

oraz podstawa ludzkiej doskonałości....................................... —*9C
Radomysi :i St. Rauicz Z mego albumu. Poezye . ' ..............3'—
Różycki H. Umarła babka w Skawinie. Powieść na tle hisio-

" rycznem z czasów Kazimierza W ielkiego............................ ......  2'—
Sand 3 .  Współczesny dramat polski....................................... 2-50

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 3037 2 3

3887

P o k r y w a  d a c h y
miedzią, cynkiem, blachą żelazną pocynkowaną z gwarancyą
1 V. f o s y n o  pi k i ,  K r a  k ć w ,  R y n e k  2 4 -

3323 1 10

OHiody ir  f c n c y j n e
z 3 dań, od 90 halerzy, Długa 21, II piętro. 

2214 13 15

Nadzwyczajnie dodatnio i szybao

o d m ł a d z a  p ł e ć  i  z a  - 
p o b i e g a  ł y s i n i e

nowy ang fluid kosmetyczny
„N oyoca" 3021 7 8

Flakon 4 kor. Prcipokt gr*,tis wysyła 
gen. Zasi. kosm. „Ostoja", Kraków, ul. 
Batorego 4. Sprzeiaż na Kraków, S. Kar- 

liński, Snkiennice 27.

pifitrowy, murowany, narożnik, 
B l i l W B  o 15 oknach frontu, a29ubika- 
“ w l  -  . cyach, w ten 3 duże sale (obe- 
cn;» bzkoła), w dzielnicy IX (Ludwinów), dobrze 
się rentujący, nadający się na fabryczką lab 
zauład przemysłowy, do sprzedania. Wiado­
mość w Magazynie robót ręcznycl „Iris11, 
Braków, ui. Floryańska 32. 3217 3 0

przy najrncnliwszej ulicy, z kilk—ua ubikacya- 
mi na parteize. ewentualnie z lokalem n t I 
piętrze, odpowiednim na biu”a bankowe i t. p. 
dc wynajęcia. —  Oferty i bliższa wiadomość 
w Dom a kandlowym Adama Biliń­
skiego, K raków , ul. Szews.oi 1. U .  
Wejście do biura od ul. Jagiellońskiej 6,

3206 4 4

i i m z n
W iadomość n ak uszerki Filipowej, Kra­
ków, Biskupia 3. 3214 3 3

i ii
KroKfiu, Rynek gł. 1. 1 7

poleca swój magazyn wyiu 
bów złotych i srebrnych — 
po cenach najumiarkowań-
SZych. 2790 8 10

181
pod firmą

Lottl Koron, ul. GrotfzKn 9.
powiększony i wygodniej urządzony, poleca na 
obecny sezon ogromny wybór kostyumów płó- 
-ionnych damskich, bluzek, szlafroków i h*iek, 
jakoteż doborową konfekcyę dziecięcą dla pa 
nieuek i ohłopcćw do lat 16. 2549 11 24

WAGP.W. TŁOT MEOnl MwPHRYZtŁ,

k  f i  i\ŁV*

  UBSZUWł
HRSLBUUWKICIM.

Główny skład w Orogt oryi J. Hanaka i Sp. 
Mag Farm., Kraków, Szewska 5. 2698 4 10

Juliana Józefowicza
odznacza się trwałym zapachem i ja­
ko wyrób krajowy dorównywa lepjzym 
fabrykatom z ag niezrym t 'cn_ fla­
konu kor. 2-20 i 1'30, w Kr-lrowie 
u Reima i  Sp., Linia A-B, u J. J u ­
naka, Szewska 5, a Fr. Zopotha, Siep- 
m 12, on e  w ipnych perfumeryach 
i  drogueryach. 2487 6 6

O k ^ y jn e  kupsio.
Rentowny dom I piętrowy, około 32 m. 
frontu, z ogrodem, do sprzedania w Kra­
kowie. Pośrednictwo wykluczone. Wia­
domość w biurze Stanisława Ropskiego, 
ul. Szewska 26, Kraków. 32t>3

P c w o z i k i
pęłkiyte na gumach lab bez, oraz wózki re- 
sorkowe i wózek z budką do rozwożenia pie­
czywa lnb t. p., tanio do sprzedania przy ulicy 
Starowiślnej 28. 3249 2 3

0 1 sprzedaniu ;
figur t z postumentem, ozdobna, z elektrycznem 
światłem, kredens z płytą, średni i kuchenny, 
szafy, rozmajt omy walnie z płytami, sypialnia, 
wóze« dziecięcy, srebro na 12 osób i różne me­
ble i inne rze. zy, najtaniej sprzedaje katolicki 
liandel mebli używanych i różnych *zeczy, Kia- 
fców, ul. św. Jana 14, sklep. 3295 3 10

M c s x k a n m
składające się z 2, 3 i 4 pokoi, łaźni 
i klozetu, ośw. elektr. i gazowe, zaraz 
do wynajęcia. Ulica Bonerowska 5. Nr 
tel. 11/51. 3 iii e io

Pi ISZII^J|^
znakomitego kuchmistrza i dwu do­
brych praczek. Zgłoszenia do Zarządu 
Zakładu Dra Chramca w Zakopanem.

3274 3 5

Tylka Miki nasi
prospekt, który wysyła po otrzymaniu 23 hal. 
markami wydawnictw Małżeństwa", Lwów, 
Leszczyńskiego. 6/R. W  kopercie zamkniętej 
10 ha', więcej. ■ , 3359 1 2

LW . 49.930/11.

f i
21

3189 2 3

Z początkiem roku szkolnego 1911/12 
n ad a n ych  zostanie sześć miejsc fundu­
szowych galicyjskich w c. i k . wojsko­
wych zakiadach naukowych i wycho­
wawczych.

Wa-unki przyjęcia ogłasza się równo­
cześnie w „Gazecie Lwowskmj", jakoteż 
zp pośrednictwem zakładów naukowych 
wyższych, średnicl i niższych.

Term n wnoszenia podań do W y­
działu k. jowego upływa 2, dniem 20 
maja 1911 r.

We Lwowie, dnia 14 kwietnia 1911.
Piotrow ski .

ta. mM f ■ »•. ■ J;-

5. hc uiirzyu. $  Galicyjski

— atotony w rof-.u 1867

Kapitał akcyjny 20 milionow koron 
Kapitał rezerwowy S milionów koron. r

Filia w Kratowi?, Rynek 21,
Przyjmuje wKiadki pieniężne oprocentowane od dnia złożenia. 
Udziela pożyczek budowlanych,
Kantor wymiany, sprzedaż i kupno papierów wartościowych i monet. 
Przyjmuje w przechowanie papiery wartościowe i zawiaduje de­

pozytami. - - ■ .
Schowki depozytowe (Safe deposits). 419 17 o

Poleca jako pewną lokacyę 'r
4“/o i 47*%  listy hipoteczne, pupilarne bezpieczeństwo mające, uży­

wane na wadya i kaucye wojskowe.

S k i a d y  t o w a p o w e  p r z y  u l i o y  Z a e i j z e .

L t^eii^e m alieó^ k ie  diaWegier lic1., 
p r a w o  o k y w a ^ l s t w s i  a u s t v .

Wyjaśnienia i pośrednictwo na mocy upoważnienia c, k. polit. władzy krajowej.
S t a a t s - B u p g e r - R b o h t s - B u D e a u

W i e d e ń ,  I . ,  G . i ln a n g e r -y u s s e  1 . C T el. 7 i 2 6 ) .
(Korespondercya tylko niemiecka lub francuska). 2251 8 8

28-4 6 10oraz linktusia, szhikaterye, listwy i t. p.

iffli l w i  - - Krajów
Magazyn mefiH i pratowaia HipitersKO-slalarska

Nowe kursa przygotowawcze
do egzaminu z buchalteryl kupiecKleJ, pojedynczej i podw ójnej, zda­
wanego w c. k. Akademii handlowej w Krakowie, rozpoczynają się dnia 24 b. m i 1 maja

w szLiole busha^zryl
HENRYKA GOTTLISBA

w Krakowie, ulira Dieilowska 1.68. Telefon 1137.
Na kurs przygotowawczy do egzaminu z rachunkowości państwowej,
na który można się zapisać każdego czasu, naieży się zapisać t e r a z ,  ponieważ nauka 

będzie trwać tykko 3 miesiące. 2594 9 10
; D W  Za korzystny rezultat egzaminu rączy się . "UPS

WpiBy przyjmuje i udziela wyjaśnień osobiście kierownik kursu codziennie.

Z Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. fuądcb drukarni L. K. Górski.


